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NA LETNISK W BRZUCHOWICACH. ` 


Lwów, Sroca. 30 lipca 1924, 


— Państwo życza sabie obiad? Proszę bardzo! Czy mogę służyć zu Ś zło. 


tych, czy za 8 ziotych? 
— A juka między niemi :óżmiza? 
— Poprostu 3 z'ote... 


Wojna - 0 


Lwów, 28. lipca. 


Na grób „Nieznanego Żołnierza” 
dni te składają wieniec wspomnień. 
Zewsząd dziś cześć odbierą on, Ów 
żołnierz, którego nazwisko zaginęło 
w pamięci. na którego piersiach nie 
zajaśniał żaden Order, | nie prze- 
chodzą przed nin żywi, trącając się 
łokciami i szePcząc sobie do ucha: 


' c— — 


, = 


swobodzicielka. 


„To ów mieustraszony! To bohater. 


co w tylu odznaczył się: bitwach“. 


Ale bardziej i wdzięczniej go podzi- 
wiają. Bo spełnił twardą powinność 
bez rozgłosu, bez nagrody — speł- 
nit ją i rozplynał się w morzu krwi, 
a popioły jego ziemia ukryła przed 
wzrokiem tudzkim. 


A wszakże to przedewszystkiem 


on stoczył tę straszna, najstrasz- 
niejszą z zapamiętanych wojnę po- 
wszecina, rozpoczętą dziesięć lat 
temu, To więc przedewszystkiem 
iego zasługa pokreślenie starej ma- 
py Europy — którą układało prawo 
pięści, gwalt i grabież, 

Kiedy zmurszały krokwie i wią- 
zania starej budowy politycznej, 
zerwał się czyn i wstrząsnął niemi 
izwalił tę calą zbutwiałość, W ten 
sposób zawsze dochodzą do skutku 
polityczne przemiany dziejowe. Wy 
magaią czynu, a czyn wyinaga bo 
hatorstwa i oliar, Nie poskąpił ich 
nicznany Żoiniercz i kosztem włas- 
nego życia wywalczył nowe życie 
narodom: 

Czteroletnia wojna Światowa, 
której wybuchu rocznica 10-letnia 
przypada właśnie, mietylko mon- 
strualnością swych rozmiarów, Swe- 
go nasilenia, lecz także doniosłością 
skiuków wybiją się na czoło zda- 
rzeń, zapisanych w historji nowych 
czasów, Na podobny wysiłek nigdy 
przedtem nie zdobyła się ludzkość, 
nigdy tylu w imię dasra powszeche 
nego uie poniosła ofiar, nigdy mie- 
czem nie osiągnęła tyleż wickopom- 
nych zdobyczy, 

Największą zaś niezawodnie by- 
ło i pozostanie wspaniałe zwycię- 
stwo kultury nad barbarzyństwem, 
zgruchotanie złowrogich mocy, któ- 
re pod strzechą tej części świata 
znieździły się, iak złe demony, jak 
wężów kłębowisko, trzymające Wy- 
suniętemi Żżadłami cały rozwój lu- 
dów na uwięzi, To kłąbowisko zo- 
stało zdepłane ciężka stopą wojny 
i ludy mogły nakoniec odetchnąć i 
prysły kaidany krzywd, a wolność 
rozpostarła promienne skrzydła .tam, 
gdzie panował mrok niewoli. 

Polska dzięki owei wojnie odzy- 
skała wolność i niepodległość. O to 
pokoleń szereg długi zanosił prośby 
Żarliwe do niebios, w imię tego ca- 
ła porozłkiorowa nasza epoka kar- 
miła się goryczą piołunu, rąk wSZa- 
kże nie opuszczając, znoju nie żału- 
jąc, cierpienia mężnie znosząc i ani 
na chwilę nigdy nie poddając się 
zwątpieniu. Aż wielka wojna zsumo- 
inowała te wszystkie bole narodu 
i te jego wysiłki miczmierne — i 
Polska została wskrzeszona.. 
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Rok XV. 


PIEGI, PLAMY i OPALENIZNĘ 
radykalnie usuwą 


KREM 
PRECIOZA 


Skład Główny „PERFEXCTION“ Szpitalna [0 


Warszawa — We LWOWIE: Drazue 
erje i Perfumerja. 0027 


Dla osiąznięcia tego celu naród 
poniósł ofiary, na jakie zdobyć się 
mogła tylko niezłomną wola osiąg= 
nięcia najwyższego celu. Na wszy- 
stkich frontach walczył Polak a w 
jakicikolwiek walczył armii, miał 
zawsze przed oczyma Ojczyznę i 
dla niej dokonywał niemal nad- 
ludzkich wytężcń, kładł siebie set- 
kami i tysiącami ciał młodych na o- 
fiare calopalmą, przebywał bez sze- 
mrania wszystkie okropności zni- 
szczenia wojennego, To był ten 
krwawy posiew, z którego po czte- 
rech latach woiny narodziła nam się 
wolność, 4 kdl 

Srogość i ckrucicństwo czyniły 
z wojny tej dantejskie jakieś piekło. 
pełuc nicwysłewionei męczarni. A 
jednak to byłą wojna, której pamięć 
nie będzie przeklinana w obozie do- 


brego boga Ormuzda. z którego 
jasność spływa na świat. Przekli- 


nają i przeklinać nie przestanie tył- 
ko bałwochwałcze potomstwo czar- 


nego Arymana, bo wydarta .mu 
została władza, a moc złego zła- 
mana. 
paz m 
SKAZANIE DZIENNIKARZY KO- 
MUNISTYCZNYCIH 

Warszawski sąd ukręg. Skazał 

redaktora pisma  komuistycznego 


„Słowo Robotnicze” (od roku już 
zawieszonego) p: Neubauera na 2 
lata cieżkiego więzienia, zaś redak- 
tora również zawieszonego pisma 
„Przegląd Związkowy”, Stan. Koru- 
Sa na 1 rok. Zaznaczyć saieży. ze 
jsa to wsmiar kary najwyższy, 
jaki ostatnimi czısy Sadv stoso va- 
ty względem .dzionnisarey komu- 
nistów. 
—— 


, Sm 4a „UAZEIA PORANNA” Lwów, dnia dU. lwca 1924, Nr. 7139 
DAWIDOWICZ Ao: Em 
olepszenie sytuacji na Górnym Sląsku. RSKI 

Belgrad 23. lipca. (Tel, G. P) 
; , Ra: Król powierzył misie utworzenia 
Na Pomorzu uchwalono podjąć pracę, — Poprawa tytuacji zaznaczyła się i na G, S ąsku. nowo sabiieti drzew odniczacenu 

F z zd z bloki vine; M 
(. Warszaw. 28. lipca. | fuit inspeklor Ministerstwa Pracy». | becnie podobnie jak PPS, także | 05M Ki NE Bij; 
Odnoście do SYluaci strajkówej | Ulanowski — nastąpiło momentalnie , bardzo ostro wystąpił przeciw kno- W- m E Ry N I. mw 
na Pomo-zu dówiaduie sie, że w | bardzo znaczne złagodzenie, bardzo waniem bolszewickim, po b Poj M s. T - 
dniu wczorajszym nastavilo tam pe- | Silnie ostatn'o napiętej sytuacj, — „, W Katowicach na wczoraj był | Poe <9 iui hę 3 ae 
wne odprężenie. Mianowicie wczo- | Ruch strajkowy gawet w miejscach | zwołany kongres komunistycznych | król pedpkar dekrete r BIST 
który Się iedpak | nowego gabinetu. | Zawrzysiężetie 


taj, mimo dnia niedzielnego. odbył się 
szereg wieców, twołanyvch przez 
związki zawodowe. Na wiecach tych 
Związki zawodowe zdołały odzy- 
skać wnływ na masy robotników rol 
nych, obałamuconvch przez agitato- 
rów komunistycznych i wszędzie 
przebrowacdzono uchwałe zalecającą 
siraikuiącyma natychmiastowe przy- 
stapienie do pracy. Wobec powyż- 
szego Stanu rzeczy i wobec tego, że 
pod wpływem enerzicznero stano" 
wiska władz „podniecenie strajxują- 
cych znacznie przygasło, przypusz- 
czać należy, że robotnicy zastosują 
się do £ałoceń oticialnel swei organi 
zacii i przystapia do pracv. Boð? co 


bądź. mivo lego, że syfnacia dh tej 
chwili nie jest zupełnie  wyklaro- 
wapa — uważać należy, że nastą- 


piło w niei Guże polepszenie. 

Pomyślue wiadomości nadchodzą 
także z Górnego Slaska. Miaqowi. 
cie w sobote zarówno agitacja agia 
tatorów komunistycznych. jak też 
ruch straikowy dosięgły punktu kul- 
minacyjnego, tak. że w sferach po- 
informowanych istniały poważtę o- 
bāwy o dalszy rozwój wypadków. 
O ządz. 1 popol. odbyla sie jednak 
u Wojewody śląskiego konferencia. 
na której sytuacja tak sie ulożyła, że 
można inż w tei chwili mówić o zua 
czńem odprężeniu ma Górnym Šią- 
sku. W konferencji wzięti mianowi. 
kie udział, oprócz reprezentantów 
władz,” soprezentanci przemysłowe 
eów, Związków zawodowych i Kla- 
sowych Związków zawodowych, ce 
lem zaś narad było wyiaśnienie sta- 
nowiska organizaci? robotniczych 
wobec sytuacji, iakofeż i wobec 
przemysłowców. Dzieki zamanife- 
stowaniu przez raprezeniaptów ro- 
botników bardzo znacznei dozy do- 
roi wol, przebieg obrad bił bar- 
dzo Pomyślny, a zasadniczą cecha 
ich była pelne zrozumienie tego, że 
zerwanie rokowań byłoby sukce- 
sem jedynie i wyłącznie komu. 
nistów. 

Ostatecznie stanęło na tem, że 
cała Sprawa sporu między robolni- 
kami a przemysłowcami zostaje 
przekazana do rozstrzygnięcią arbi- 
trażowego, przyczem jako platforme 
zasadniczą przyjmuje się, że wyna- 
grodzenie na dniówkę pozostałoby, 
natomiast deputat węglowy, które» 
go zamierzone obaiżenie o 50% wy- 
wołało takie rozgoryczenie, nig bę- 
dzie zmniejszony 250% ,ale o 10% 
dla robotników żonatych, a 20% zaś 
dla robotników kawalerów, 

Ponadto uchwalono stworzenie 
specjalnej komisji techaicznei, która 
zbada dokładnie stan rzeczy w hu- 
tach i orzanizacię pracy hutniczej z 
tem, że tendencją zorganizowania 
tej pracy na przyszłość oędzic pozo 
stawienie jak najwiekszej ilości ro- 
botników, którzy dotąd pracowali 3 
godzin — nadał na tych samych wa- 
runkach pracy. Umowa powyższa 
obowiązywać bedzie — o ile rzecz 
prosta nie zajdą jakies  nieprzewi- 
dziane wypadki do 1, października 
b. r. 
| W następstwie 
uchwał 


powzięcia tych 
przyczem magna pars 


największego zajątrzenia osłabi iuz 
bardzo- silnie, agitacia zaś komuni- 
styczna spotyka sie z coraz silnici- 
szym odporem i zgaśnie po prostu * 
oczach, Że sytuacja ułożyła się w 
gen właśnie sposób to dużą w 
tem zasługa PPS, i „Związku Poe 
wstaficów śóTpośląskich", 


Rad załogowych, 
nie odbył, władze bowiem wystąpi- 
ty Bardzo energicznie i aresztowały 


w ostatniej chwil wszyz(kich przy- 


wódców komunistycznych, którzy 
zajęci byli zorganizowaniem tego 
zebrania. Dzieki temu wczotajszy 


który ©- Pe dzień przebicgł spokojnie , 


Po nóminacji ministra spraw zagran, 


Telefonem od naszego korespondenta.) 


Warszawa, 28 lipca. 

Szczęśliwe zlikwidowań e prze- 
silenia w naszeń M. $ Z. przez 
powcłanie hr. Skizyń:kiego w. 
skład Rządu w charakterze Minie 
stra spraw zagr. oczyściło atmo- 
sferę dni ostatnich, zatrutą plot- 
kami bul 'arowemi, pełną kwasów 
osobis ych i odurzijących partyj- 
nych wyziewów. Definitywne za- 
kończenie tego przewlekłego kry- 
zysu otwarło na Ścieża; okna w 
gmachu przy ul. Wiejskisi, a faa 
świeżego powietrza, napłynąwszy 


przez nie, usunęła momemialzi: 
duszny nastrój, wypełniający w 
dniach ostatnich mało powabne 


sale klubowe, korytarze i gabinety 
dawnego „Instytutu Maryjśkiego*. 

Dąsa się jeszcze wprawdzie 
ZLN . którego reprezentanci robią 


miny nieubłaganych i mszczą siĘ 


na p. Skrzyńskim, nazywając go 
„ministrem wakacyjnym, snują 
sę też po kulsaraćch kwaśne fiz o- 
gnomjie reprezen antów grupy D - 
banowi.za, która  zdeklarowała 
wprawdzie, jak już Wam donio- 
sł m w stosunku dy» osoby n 
S:rzyńskieg» neutralność, ciągl: 
jedusk je zcze usluje oficjalne 
mar.ować w tej sprawie jsdno ity 


> meee ZYC 


| 
| 


frent z ZLN To też z tych kół 
wyszła w sobotę wieczorem osta- 
inia już na szczęście próba powi: 
klan a syfuaci, kompetnie już w 
CZ. rozwisłanej. Miano- 
wicie sfery te p óbowały podnosić 
wątpliwości c» do możności za- 
mianowania p. Skrzyińisk. ego wobec 
tego, że od p. W. óbłewskiego na- 
deszła rzekomo  taxże depesza, 
jakoby god.ił on się na popo?y- 
cę p. Premjera, przesłaną mu te- 
legraf c:nie do Wasz ngtol u. 

Wobec te o zaś, że do p. 
Skrzyńskiego zwrócano się dópie- 
„to po postawieniu propozycji p. 
Wróbiewsk emu, m ało być izeki- 
mio polltycziie niedopuszczalne, 
aby pr ejść teraz rad kandydaturą 
p. W. do porządku dzienrego, 
wobec czego znowu należaf: by -— 
zdaniem tych panów = wyczekań 
z całą sprawą aż do najbliższego 
posiedzenia se'mzwego. Rzecz 
prosta, że czynniki mizroda ne W 
państwie, wcbec ogromnych szkód 
kióre dalsze przewlakanie przesi- 
lenia w M. S. Z. wyrządzić by 
nam moxito —- przeszły nad temi 
próbami m ce ia wyklarowanej już 
obecni; s,tuacji do porządku dzien- 
nego. 


ofan chożznia w Rumunii. 


Bukareszt, 28. lipca, 

W związku ze wżźrostem ruchu 
opozycyjnego wśród ludności rue 
murskiej, rząd rumuński ózłosij stan 
oblężenia, obejmujący wszystkie 
miejscówości w kraju, w których 
taki stan istniał w oktesie znanych 
wydarzeń w kwietnłu r, b. Równa- 
cześnie dziś dowódca druziej armii 
(z siedzibą w Bukareszcie) wydał 
zakaz odbywania jakichkolwiek 
zgromadzeń publicząych, majacych 
na porządku dziennym  rezważania 


E przez rząd ustaw, alba 
poszężególnych rozpórządzeń, iakó- 
też rozporzaAdżeń, dotyczących dzia. 
łalności urzędów państwowych. 
Wzbroniono też Zzgromadzanie się 
razem więcej jak 5 osób na ulicach 
miasta, 

Rozporządzenie to zawiera rów= 
nież zakaz ogłaszania odezw j arty- 
kułów, popierających lub też apro- 
huiących przejawy ruchu opozycyj- 
nego, 


Katastrofa samochodowa pod Garwolinem, 


TOWARZYSTWO ZŁOŻONE Z DZIENNIKARZY I 


ARTYSTÓW, 


ODNIOSŁO POWAŻNE RANY. 


Warszawa, 23, linca. (Tel. G. P.) 
Pisma donoszą: Wczorai w godzi- 
nach popoludniowych wyjechali sa- 
mochodem do Kazimierza nad Wi- 
słą pb. Stamisiaw Ostrowski, arty- 
sta-rzeżbiarz, lego żona. ceniona w 
szerokich kołach postka. redaktor 
„Głosu Prawdy“ Woicizch Spiczyń- 


ski i adwokat Maurycy Bernstein. 
PoJ Garwolinem samochód wdadł 
na stos kamieni. Szofer zginał na 
miejscu, stati p. Maurycego Bern- 
steina jest ba rdzo groźny. pp. ©- 
strowscy zaś i b. Spiczyński od- 
tieśli poważne obrażenia ciala, 


nowych ministrów  nastabl  iutro 


przedpołmtdniem, 


——-— 


Ogólny wynik zawodów 
olimpijskich. 


ZWYCIĘZCAMI STANY ZJEDN.. 
FRANCJA I SZWECIA. — POLSKA 
NA 26 MIEJSCU. 


Paryż, 28. lipca. (tel. G. P.) 
Przy ogólne; klasylikacii zawndów 
olimpijskich pierwsze miejsce o- 
trzymały Stany Ziednoczone, 499 
bywaiąc 91 punktów. Drugie Frane 
cia 64. trzecie Szmecia 441 i pół, 
czwarte Anglia d4 i 1.4, niate Fr 
randia 44. u 26 Poista. zdohywając 
L14 punktu, 


ökandal lekarski W Rr- 
szawie. 


Warszawa. 29 lipca. 

(1) Dnla 25. bm. aresztowany zo- 
stał w Warszawie iekarz kasy cho 
rych di, W. G. lat 54. nrdynuijący 
przy nl Solec 90. pod zarzutem 
zbeszęzeszczenia  li-lelnigi Sabiny 
Z., którą dr. G. Ieczył na zapalenie 
ślepej Liszki i w czerwcu w czasie 
jednej © wizyt <sniowolii uśpioną 
dziewczynkę. W. czasie «mizesluckam 
nia, dr G. zaprzeczył zurzuconęmu 
czynowi. przyznał tviko. że całował 
ią kilkakrotnie w czoło i że dawał 
jei pieniadze rzekomo z litości. A 
resztowanie dra G. wywołało w 
sierach lekarskich  przygnębiaiące 
«wrażenie . 

Zarząd Kasy chorych twierdzi, 
ów czyń nie miał mieicea i że jest 
to potworny szantaż. wohec czezn 
sprawa ta zoslala skierowana do 
srokyratorii 

rii j anae 


Aresztowanie 80 urzędni- 
ków kolejowych, 


Olbrzymia akcja szmuglerska, 
Katowice, 29 lipca, 


Sl dziwo w sprawie przemy- 
cena 6 wagonów jedwabiu dopro- 
wadziio do wykrycia afery szmu- 
gersciej o niebywałych rozmiarach. 

Okazało się, że tutejsi kupcy 
żydowscy i niemieccy przemyć li 
z Bytomia do Katówic w ostatnim 
kwartale 20 wagonów jedwabnej 
bielizny, galanterii itp. Wobec te- 
go, że cło ód jediego wagonu wy- 
nosi 1 miljońn złotych, skarb państwa 
poniósł olbrzymie straty. 

W aferę wmięszanych jest wielu 
urzędników celnych i kolejarzy tak 
po'sk ch jak i niemieckich, Po stro- 
nie niemieckiej aresztowano kilku 
celników i kolejarzy, po stronie 
polskiej około 80 urzędńików kos 
iejowych. Dalsze śledztwo prowa- 
dzi policja i dyrekcja cel, która 
bada równocześnie wysokość 
szkód. 
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„GAZETA PORANNA 


lwów. dnia Ju. jipea i324 


Jak Herriot pracuje nad dziełem pokoju. 


Mimo wrogiej opozycji w kraju, mimo piętrzacych Się trudności 


n-tury politycznej, pre- 


mjer Francji spokejnie lecz pewnie prowadzi zaczęte dzieło do końca i pewien jest wy- 
niku, pemyślnego dla Francji, Europy i świata. 


(Korespondencia własna„Gazety Perannei'"). 


Poniżej zanfieszczainy cenne 
uwagi znanego publicysty irar- 
cuskiewó. p. Piotra La Mazière, 
przeznaczone specjalne d!a na- 
szego pisma: 


Parvż, 23. lipca. 
Wracam właśnie z Londynu, do- 
kąd udałem się na trzy dni, ażeby 
módz zdać sobie sprawę na miejscu 
z przebiegu tei konferencii. od któ- 


rej zależą pokój i pomyślność 
Świata. 
Nie mogę ukryć. że wrażenie 


moje jest mętne. Czytając telegra- 
my aieucii, zauważyliście napewno, 
e delegaci dwóch naiwiększyci po 
teg reprezentowanych na konferen- 
ci: Francji i Wielkigi Brvtanji, oży- 
wieni bardzo szczerem pragnieniem 
dojścia do  poroztunienia, poróżnił 


się w pewnei chwili do tego 
stopnia, że należało sie obawiać, 
iż ich punkiy widzenia w żaden 


sposób nie będą mogły sie uzgod- 


nić, 

Z kolei zjawiła sie propozycia 
komptomisowa, złożona przez p. 
Jhęunisa, dzięki czemu postądy zbli 
żyły się dostatecznie. ażebv sobie 
można pozwolić na wszelkie na- 
dzieje, co do doskonalezo norczu- 
niemia się Aliantów. zwłaszcza w 
tej chwili, kiedy przedstawiciele 
Niemiec przybęda do londynu. 

W tem tkwi naidoniośleiszy mo- 
ment. Leży. w interese Franci, 
Angli, Włoch, Beigji. wszystkich 
państw zastąpionych w Londynie 
przez ici delegatów. 2 nawet w in- 
teresie tych państw, które nie ma- 
ią tam swoich przedstawicieli, aże- 
by alianci stawili jednolity front 
mandatarjuszom Niemiec w chwili 
kiedy ci będą dopuszczeni do dy: 
skusji na konferencii. 

Ba, co więcej, leży to nawet w 
interesie Niemiec. Svfuacta chaos 


Z notatek wesołego lotnika. 


Dziwy prof, Gacka. 


Motto: 
„ „Pewnego razu odkrył Kolumb 
Ame: yke.“ 


Lwów. w lipcu. 

Cała Polska oczekiwała w n8- 
prężeniu dnia, w którym miała się 
odbyć druga próba lotu, — nieustra- 
SZONCZO recenzenta-sportowca i pio 
niera lotnictwa -— p. Gacka. O a- 
znaczonci godzinie zebrały się tfu- 
my publiczności, by być świadkiem 
tego dziejowego faktu, 

Na placu grubo posypanym pia- 
skiem, znalazł się też p. Junkers 
wraz z nieodstęponym aparatem, do 
którego wsiadł dzielny prof. Gacek. 
Obserwując bystro pilota. Padły ta- 


iemnicze zaklęcia — „wolny-wyłą* 
czony” —- samolot na znak zgody 
machnął śmigq — CO też nie uszło 
uwagi przenikliwego obserwatora, 
W. osobie p. Gacka. 

Jęk — huk — strach — krzyki— 
kapelusze — hurra! — hurral! — 


proj, Gacek w powietrzu!!! 


rycztta, w jakiej żyja Nienicy od r. 
4015, słaba wola ludzi, którzy nieni 
władali, a którzy myśleli tylko nad 
tem, jakby się „wyłgać” od szeregu 
zobowiązań, gdacych  wynik.em 
klęski, wyszły na korzyść tylko je 
dnej klasy społeczeństwa niemie- 
ckiego. Wszystkie inne klasy bar- 
dzo z tego powoda cierpiały. W 
wicikiu: interesie tych ostatnich lec- 
ży więc, ażeby zrozumiałv jaknaj* 
Szybciej, że im prędzej krai ich pod- 
da się zobowiązaniom. to tem prę- 
dzej bedzie mógł podiać normalne 
stosunki ze swoimi dawnymi wro- 
gamt i tem  wcześniot zostanie 
przywrócona równdwasa ekonc- 
miczna, A wiadomo. że bez równo- 
wagi ekcnomiczaei każdy naród 
iest zdany na łaske i nielaskę p'e- 
spodzianek 1 wszelkiego rodzaju 
przewrotów... i 
x 

Zaledwie 
już ogłuszył mnie koncert rozmaj- 
tych zażaleń, jakie wvsuwaią prze- 
ciwmicy Hersiota przeciwko temu 
co się dzieie na konferencii. 

Jedni wołaja: Herriot wydaje 
Francię wa łaskę i niełaska Anglii... 
Diabli już wzięli traktat wersalski... 
RE gdy nasz kraj nie uzyska zadość- 

czynienia.. Ach, gdybvż to Pom- 
carć mógł mówić, by powiedzieć to, 
co wie i to co myśl: o rokowa- 

niach prowadzonych w ten spcsób. 

Istotnie; Policarć. stórego zdol- 
kości krasomówcze sa dobrze zna- 
re i który popuściłby wodze Swoiej 
wymowie. został teraz siła faktów 
zmuszony do mieczem wobec te- 
mo, Że jest tylko zwvkłvm senato- 
rem, a także i wubec tero, że wia- 
ue za jego i icgo przviaciół .po- 
amuchem senat odroczył posiedze- 
nia do 31. linca. 

Ale całe to wzruszenie posiaća 


Toi ini r ZEE TIE TR KOK OCS TNE RRT wiedzy uprzedził pilota, 
że chętnie zadaje niepotrzebne py- 
tania, co pilot przyjął z niekłama- 
nym entuzjazmem, 

Zaraz też przystąpił p. Gacek do 
rzeczy, pytaliąc o dwa pierwsze 
kurki z brzegu. 

— lb kawaii znyclie<HiSzy- 
knał mu do podwatowanego ucha. 
uprzejmy pilot — często zapobiega 
nierotrzeknemu lądowaniu. 

Zaniepokojony tem odkryciem n. 
Gacek, pytał znowu o resztę przed- 
iniołów. 

— Tu obok. wysokościomierz, 
połączeny z poziomem nainiższego 
morza w Europie — tłómaczył smu- 
tnie pilot — a dalei obrotomierz, 
duszą samolotu, z niego czerpie Śmi- 
ga obroty dla chłodzenia pasaże- 
rów, 

Przetrawiając te fachowe uwagi. 
spluwa! p. Gacek od czasu do czasu 
do okrągłego naczynią. rzekomo da 
tego ce't przeznaczonego, 


pe Pluje pan w kompas — obja- 
śnił z goryczą piłot. 

Niczrażony prof, Gacek chciał 
coś odpowiedzieć --—- lecz tu nag'e 


brakło mu głosu. W bystrym jego 
umyśle powstała świadomość, ż2 
coś strasznie huczy. Z niemvm wy- 


wzzłedną wartość. Mistvczni obroń 
cy Traktatu Wersalskiego. z które- 
go Francja mogła wyciagnąć tak 
malo ty!ko korzyści od dnia jego 
podpisania, zdają sobie doskonale 
sprawę, Że zagmatwana dzisiejsza 
sytuacja jest dzieiem poprzednich 
lut i że. gdyby nawot Poincarć, zna 
laz} się dzijiai w Londvnie. nie o- 
siagną!tby więcej, niż jego następ- 
ca. mino całego iero Szacunku do 
prawnych tekstów i zwolennictwa 


procedury. 
Przeciwnicy Herriota wiedzą to 
wszystko. Ale nie gardza żadnym 


argumentom przeciwko rzadowi i o- 
każą to w całe pełni, z chwilą, kig- 
dy premier, który nie chciał pod- 
pisać rozpuszczenia lzbv na waka- 
ce. zanimby przed parlamentem i 
senatęin nie złożył  wWrawozdarnia 
ze swojej misji w Londynie, wej- 


str. 3 
dzie na trybunę, ażeby sie wytłu= 
maczyć. 

Możecie być pewni. że  takiekoi: 
wiek będą wyniki konierencii lon- 
dyńskiei, opozycja uczyni wszystko, 
ażeby spowodować upadek rządu. 
Tymczasem Herriot prazuie w dal: 
szym ciągu w Londynie Z zadałem 
i w dobrym humorze. Wnosi on do 
stosunków z innymi delegatami 
ton swebodny. Szczere nragnieiie 
doiścia do porozumienia. skłonność 
Jo ustępstw bez zrzekania się jed- 
nak częgoś ińtotnezo. I bezwątnie* 
nia uda mu się doprowadzić kopie 
rencie do tych szcześliwvch wyni 
Łów, jakich się od nisi spodziewa- 

kiedy ją otwierano. Przynai- 
mniej można się tego spodziewać, 
winno się sobie tego ŻYCZYĆ. 

akkolwiek w obecnyun stanie 
rzeczy jeat niemożliwe ryvzyłkowa» 
rie jakichkolwiek  prognostyków i 
mimo mętnych wrażeń. iakie przy- 
wożę z Londynu. to iednak moge 
zupelnie szczerze wvrazić. że mam 
wielką nadzieje, ża doidzie się do 
porczumienia takiego z którego bé- 
da Się mogli chinbić Alianci, Europa 
i świat cały. 

Piotr La Mazićre, 


Co to znaczy? 


wrócitem do e" 


Zapowiedź wiecu komunistycznego w Domu Narodnym i 


bie tę zapowiedź tłómaczyć ? 


Lwów. 28. lipca. 
(x) Na murach miasta pojawiły 
się afisze, zapowiadające na wtorek 
29, bm. „sprawozdawczy wiec po- 
selgki” Ukraińskiej Socialnej-Demo- 
kracjii, na którym przemawiać mają 


poslowie tego klubu: Woitinek i 
Prystupa, 
Zapowiedź wiecu tego rodzaju 


wprawia wprost w zdumienie. Wia- 
domo bowiem ogólnie, że U. S, D. 
Stoi ną Platformie programu komu- 
nistycznego i że z tego powodu zo- 
stała w swoim czasie przez władze 
zlikwidowana. a dalsza jej działal- 
ność zakazana. Aż tu naraz czyta- 
my na ulicach, zredagowane w 
trzęch S MIANA PAR AE 0 OZ AK wa wd NEMIRNRZEN © — ukraińskim, pol- 


rzutem w oczach, wskazał na przód 


aparatu, 
= fo huczą cylmdry Mabisa! = 
wrzeszczał pilot — p. Junkers uży- 


wa ich do swoich motorów, Ich za- 
daniem jest ogrzewanie członków 
obserwatorskich —- dorzucił, uprze- 
dzając pytanie. 
- A to?! —- zapytał domyślnie 

prof. Gacek, wskazując na ogon. 

—- Jest to często używane j po- 
spolite zakończenie aparatu — każ- 
da bowiem rzecz musi mieć swój 
koniec — tn mówiąc założył zręcz- 
nie p. Gackowi knebel, 

Pozostawiony na pastwę 
nych myśli, nieustraszony 


wias- 
podróż- 


nik, z zainteresowaniem spoirzał na 
świat Iboży. 

Pogodą nie dopisuje — skonsta- 
tował — iak na złość nic nadciąga 
burzą. Na dole ziemią — łachy — 
piaski... może za wiele piasków 1 


łach — hm, kraj rdzennie polski. Ot 
— i biały pył sztucznego nawozu — 
i czterolistna koniczyna poznaje 
z satysłakcią pref. Gacek. Z prawel 
sironv nieznane pagórki, wśród 
których zamajaczyła wyraźnie gra- 
nica pomalowana na czerwono... 
To Grunwald!!! Widać i po- 
kńi toruński — ą potem Modliq - 


jak so- 
skim i żargonie — zapowiedź od- 
być się mającego wiecu publicz- 
nego! 


Czyżby zakaz został cofnięty, że 
nasi domorośli komuniści z pod zna- 
ku U. S, D. zupełnie bez żenady o- 
giaszają wiec, na którym naturalnie 
wylewać bedą na Polske. rzad poi- 
ski i społeczeństwo polskie pomyie 
komunistycznej doktryny i szerzyć 
agitację wywrotową? O jie nam 
wiadomo działalność U. S. D. w dal- 
szym ciagu jest zabroniona — wicc 
zapytujemy. kogo należy, Co zna- 
czy zapowiedź wiecu pulbilicznezj 
stronnictwa, które z powodu propa: 

gandy antypaństwowej uległo ziik- 
widowanii. 


szkołą marynarzy -— słychać wy 
kiad gcograiji morskiei -— chłopcy 
na schwał, sami blondyni — zary- 
sy morza -- skorupiaki — ostrygi— 
ostrężyny Mościska latające 
tam i sum szyfrowane depesze j li- 
tery aliabetu Morse'go jest ini- 
canów, gdzie żaby nogi podnoszą 
i recenzentom życzą natchnienia. 

Nagle... aparat  ZųatocZzy wszy 
śmiercionośncgo korkociaga, zwinął 
skrzydła į zsuwając sie lekke na o- 
gonie, muspał kółkami o ziemie — 
poczem stanał iak wryty przed biu- 
rem lotniczen:. Z okazii szczęśliwe” 
go wyjądowania aparat wypuścił pa- 
re — krzyknął stereotypowe „Wy- 
łaczony” —- i wtoczył się do han- 
garu. 


-- Lad!! — zawołał 
ochoczo prof. Gacek i... wsiąkł. Du- 
żo trzeźwięi zapatrywał się teraz 
na sprawy ziemskie — to też odra- 
zu zauważył w. kilku oknach twarz 
p. Marysi z Luftliovdu i przystąpił 
do rzeczowego sprawozdania. ovie- 
erac wszystkim. że to po raz... 0- 
Statni. Jur, 


Ziemia !! 


Str. 4. 


To jedno. A teraz drugi moment 
niezmiernie charakierystyczny, któ 
ry również wymaga wyjaśnienia, 

Wiec zwałany iest do sali Domu 
Narodnego. Jest to dla nas zupełnie 
niezrozumiałe, że właśnie ta insty- 
tucja użyczyła swej sali na urządze- 
nie w nim wiecu tego rodzaju. Jak 
wiadomo bowiem. Dom Narodny 
pozostaje w rękach prawicowej par- 
tii staroruskiej, która, jak również 
ogólnie 'wiadomo i jak nas o tem 
wciąż zapewniają przy każdej spo- 
Sobności zaznacza, że Stoi na sta- 
pnowisku bezwzględnej lojalności 
wobec państwowości polskiej, Aż tu 
nagle dowiadujemy się, że Dom 
Narodny udziela gościny dla propa- 
gandy anitypaństwowej. Co to zna 
czy i jak to sobic wytłómaczyć? 

Nie koniec jednak ną tem. Zdu- 
malenie, jakie z tego powodu każde- 
go ogarnąć musi. potęguje się jesz- 
czę bardziej, jeżeli uwzględni sie 
jeszcze fakt, równiez ogólnie zna- 
nv. ie na czele zarządu Domu Na- 
rodnego stoi iako komisarz rządo. 
Wy, p. radca Liskowackł. 

Tu już naprawdę nic a nic nie 
rozumiemy tei calej łamigłówki i są- 
dzimy, że to chyba ktoś pod nle- 
obecność p, komisarza rządowego, 
radcy Łiskowackiego į bez iego 
wiedzy rozporzadził się w taki pro- 
wokuiący sposób salą Domu Narod- 
nego. że wynajął ją na wice komu- 
nistyczny, 

W każdym razie notuląc ten ho: 
reidalny stap rzeczy, zwracamy na 
niego uwagę władz  klóre przy tej 
sposobności powinny załąć się rów- 
nięż Domem Narodnym i zbadaniem 
kierunku, w jakim jest obecnie pra- 
wadzony. Iocydent z zapowiedzia- 
nym wiecem  kamunistycznym w 
sali tej instytucji zupelnie naturalnie 
nasuwa zapytanie, czy coś Się tam 


nie zmitniło i czy ten Dom Narod- 


ny jest istotnie ten sam, jakim go 
nam przedstawiano. A ieżeli jest 
przeciwnie, to obowiązkiem władz 
jest zbadać, na czem polegają sym- 
patie i koneksje między zarządzają- 
cymi Domem Narodqhym czynnika- 
wi a komiwojażerami komunistycz= 
nymi z pod znaku U. $., D. 

„W sprawie tei oczekujemy wy- 


jaśnienia, któreby uspokoiło zanie- 
Ban tym wypadkiem opinię 
zbliczną 


List z obozu. 


NOCNE NIEPOKOJE. NĄSI 
PRZEŁOŻENI. — WSZYSTKO SIĘ 
POPRAWIA, — NIE JADE DO WO 
ROCHTY. — WIZYTA GEN. MAL- 
CZEWSKIEGO, 


Delatyn, 23 lipca. 


Zdaje się Dariusz był wielkim a- 
inatorem snu. lak przyaainwiej imó- 
wi Sokrates. Tu, w obozie królew= 
skie upodobanie cieszy się wielka pu 
pularmością i to mniej nože o 9-tej 
wieczór, gdy do łóżek trzeba zape- 
dzać pozróżką nocnego alarmu. ile 
raczej o S-tej rano, ady nieniłosieT- 
na „pobudka! wstawać!” wyrywa 
elewów z głekokiego snu. W pół go 
dziry potem, po modlitwie poranne! 
sunie wszystko na girmastykę, Sen- 
ne iesi wtedy słońce i semne Nasze 
oczy, a serca wynalazców tak weze 
smej pobudki chyba z kamienia. 

Alarmu programowego dotąd -- 
mimo zapowiedzi, przesączanych po 
ufnie od wielkiego ołtarza — nie by- 
ło. Natomiast kilka alaimów niep*ze 
widzianych żadnym rozkazem. Pici- 
wszy zdarzył się kilka nocy, wstecz, 


pole 


„GAZETA PORANNA” Lwów. dmia 30. lipca 1924. 


Gsólny zachwyt 


wywołuje najst.wniejszy komik akrobala sprr 
tnwjac 


Ameryki DOUGLAS FAIRBANKS 


w podróży naokoło świata jako ©broń. a kobiet — drugi Dun K.chvt, W d-- 


skona cj komedji 6 


-aktowej p. t 5731 


NOWOCZESNY MUSZKIETER 


Ľziš i codziennie K! N O 


nk E W“ 


Uidremnione Włemacie do pajacu kr. Gotchowskieh 


CZUJNOŚĆ PSA SPŁOSZYŁA SZAJKĘ WŁAMYWACZY, 


Lwów. 29, lipca, 
(1.0 Onegdai wieczorem okoia 
vëdz, l-szej służący pałacowy hr. 
(Goiuchowskich przy ul. Krasiekich 
L 11. N. Linerski, spiący w parterze 


pałacu, zbudzeny został głośnem 
szczękaniem swego psa. Słysząc 
szmer podejrzany w  podwórzi. 


wstał i spiesznie udał się do pokoju 
hrabiego po znajdujacy się tam ka- 


rabin. Wskutek hałasu obudził sic 
również mieszkający tam wożny 


| Magistratu, 


t 
j 


Antonów. otwarzyl 
okno i uirzał przystawioną do okna 
pierwszego pietra drabinę. Spraw- 
ców jednakowoż już nie bylo, gdyż 
hałas spłoszył ich. Zaalarmowana 
„Dolicia przeszukała dokladnie ogród 
i anejście pałacu, jednak beaskute- 
Służba przypuszcza, iż było 


CZNIE, 
ich Czterech gdyż tviko  najmniel 
czterech ludzi mogło udźwignąć i 


postawić cężką pałacową drabinę, 


mpal Makoloni i | y M na Rudie 


„KLEPAF 1OWSKIE ZUCHY NOŻEM PRUJ A BRZUCHY!..* 


Lwów, 20. lipca. 
(t.) Ws óch znanych policii j z na- 
zwiską i z czyyjów ptaszków., a la 
Szpak Franciszek i Masolondra Jó- 
zel, obaj z Kleparowa. zaszło, Szil- 
kając jakiejś roboty“ onegdaj wie: 
czorem ulicą Czarnieckiego popod 


Moejewództwo. Nie spodobal sie im: 


niewiedzieć diaczego. przechoczący 
tamtędy żołnierz z 6, puiku artyle= 


ril ciężkici Stefan Kudło. Makolon* 
dra, nie bacząc na znajdujące się 
pod Województwem posterunki po- 
licji, debył noża i rzucił się z nim na 
Kudję, Jednakże w mig znalazł się 
wraz ze Szpakiem w mocnych obie 
ciach posterunkowych, którzy obu 
rzezimieszków odstawili do aresz* 
tów policyjnych 


W ruinach starożytnego miasta, 


Cene odkrycia archeolozjcząe, — Ruiny teatru. — Obraz Dionyzosa. 


— Napisy, 


Grobowiec z przed 2006 lal, — 


Nagrobek królów Pal- 


miry 


Paryż, w lipcu. 


(x) w świecie naukowym wiel- | tym względzie 


kie załnteresowanie wywołały no- 
we odkrycia, dokonane wśród ruin 
Palmiry na pustyni Syryiskiei. Rui- 
ny te już niejednokrotnie byty przed 
poszuki ań  archcologicze 


gdy w sód M i wichru. naniiot 
dotychczas tylko „nieszęzelny”* po- 
czał puszczać wode jak orzeście- 
radło. Powstał wśród łóżek nieopi- 
sany popłoch. W poszukiwaniu za 
suchymi kątem lataly sienniki, pu- 
ścicl i walizki. Wreszcie ktoś przy- 
pomipiał, że obok namiotu stoją mie- 
zamieszkałe, małż namioty, t. zw. 
„psie budy”, nowsze i bardziej 
szczelne, Z latarnią na czele wyemi- 
grował wtedy nizzwykły korowód 
w kocach i z pościelą. Nie wiem, „ak 
się im spało. Ja dorwałem do rana 
pod baldachimem z płaszcza gumo- 
wego. Jeśli coś iam przeciekało. lo 
był to przynajmniej wynik me sily 
wyższej, ale błędów w konstrukcji 
mego schroniska. 

Ponadto często alarmują namiot 
korie. pasącę się wśród sznurów, a 
czasem nad ranem Świnie, wviące 
pod ścianami z pilóta.. Ostatniej uo- 
cy alarin był dość dramatyczny. Do- 
brze po północy śniło mi się, że 
wartownik na rogu Fredry i Bato- 
rego strzela do muie z karabinu i 
woła: „padnij!* Oburzony do żywe- 
go takim niesłychanym wybrykiem 
obudziłem się. Ale rozdzierające o- 
krzyki „pagnij, bo strzelam!” trwa- 
ły nadal w takt rejctowań karabi 


nych, ale najwspanialsze sukcesy w 
osiagnęli obecnie 
dwaj uczeni: eziptolog francuski 
Dumant i orientalista duński Inzohit. 

Pumant na podstawie żinudnych 
studjów opracował dokładny plau 
poiożenia miasta į sporządził mapę, 


nu. Tylko ani jeden strzał nie padł. 
Fółsenny myslalem z niesmakiem. 
że ktoś zabawia się zakłócaniem ci- 
szy nocnej bzzsensownymi okrzy- 
kami. Ci, którzy byli innego zdania, 
wybiegli, jedni na pomoc, inni z cie- 
kawości. Żal mi, że byłem leniwy 
Bo widok podobno był fenomenalny. 
Olo tzw, podoficer służbowy staf re 
petuiąc zawzięcie karabin przed ja- 
Się plamą, tkwiącą nieruchomo w 
cienmości i powtarzał uporczywie, a 
Z iwora w złosie swe .padruj. bo 
strzelam” Stwierdzono natychmiast, 
że plang owa tworzył pasący się 
spokojnie, siwy koń, Wielie było 
śmiechu z powodu przestrachu dy- 
żurtuego. Zdaje imi się, że ua icyo 
miejscu nie byłbym się bał, ale ra- 
czej wycalał czelmprędzej z całej a- 
fiery z tem większy przesytefmi, że 
bezskuteczne mawoływania trwajy 
z górą 5 Minut. 

Wszystko to jednak nie leżało w 
programie zajęć. Kierują anni nasi 
przełożeni, a ponieważ lista ich nie 
icst zbyt długa. wypada dla zabra- 
śowania całości życia obozowego, 
poświęcić «im kilka możliwie ciep- 
łych uwag. Wiec na pierwszymi 
szczeblu hierarchii stoi drużynowy, 
którym w mojej drużynie jest elew 


Nr. 7139 


która uwidacznia ` najważniejsze. 
dziś tylko szczątkowę budowle i 


umożliwia dalsze poszukiwania. — 
Zbadał on również dokładniej stary 
teatr grecki w Pahnitze. któreza 
tylna Ścianą jest jeszcze wcale dob- 
rze zachowana; posiada ona trojic 
drzwi, a sama scena jest zbudowa: 
na ze wspaniałych płyt granito- 
wyci, Znaiazł on także resztki bare 
dzo ciekawego budynku w pobliżu 
łuku tryumialmego. 

luzohkl zajmował się podziemny- 
ini grobami w południowo-zacnod- 
niej cześci miasta. Szezególnie waż” 


|ne są maławidła Ścienne, które udar 


w 


Wolski 
Skupia on w swej drużynie jeszcze 
7 lwowian. dzięki czemu życie ma 
możliwie miłe, łóżko w honorowym 
kącie, a zatroskane chwile roziaśnia 
miu kakao, gotowane przzz spółkę z 


ło mu się odkryć. W jednym gro- 
bowciu znalaz! on w głównej komo- 
rze. na prawej ścianie. obraz Diony" 
z0sa w czerwonej farbie, Dionyzas, 
przedstawiony w aureoli, spoczywa 
na posłaniu. trzyma w ręku gałaż, 
wijirogradi a naokoło niego zwie- 
szają się winogrona, U stóp jego 
wyskue z muru naczynie. które słu- 
żyło zapewne do składania darów, 

W drugim grobowcu zna!cziou 
malowidło ścienne, przedstawiające 
mężczyznę. którego nazwisko iest 
umieszczonę na napisie. zloszacym, 
że jest to „Hairan, syn Tairmarso- 
“o Leez naliogatszy material w 
napisach znalazł Ingonit w trzeciy 
groebowewt, bo aż 58 wierszy. Wyni+ 
ka z tvch napisów. że grobowiec 
został zbudowany w kwietniu r. 115 
po Chrystusie przez niejakiego Mal- 
ku: druga data z oznaczeniem r. 278 
po Chr. świadczy, że jeszcze po u- 
padku Palmiry grzebano tu umar- 
łych. 

Ponadto odnalazł jeszcze Inzekit 
nagrobek rodziny królów Palmiry. 
którego napis. ułożony w języku 
miejscowym i greckim, wymienia 
nazwisko  Septimusa  Odainatha, 
dziadka małżonka słynnej Zeņopii, 
która nie chciała uznać panowania 
Rzymu i doniero po  uporczywej 
walce została zwyciężona. 
E r OaE 


Eltincera Balsam naodeiski 


uguwa radykalnie bez bolu uporczy~ 
we nagniotki i zgrubiałe naskórki. 


Skład y wyrób: 3083 


Apteka M. Ettingera 


Lwów, pl. Gołuchowskich. 
- Dea T y 


z Sokoła I we Lwowie. — 


vo. p. w litrowych ilościach, Potem 
idzie komendant namiotu — elew 
Zółciński ze Zbaraża, dostający z 
demu znakomite pierniki i mazurki, 
wreszcie sierżant-sz2f obozu Bobo- 
wski właśnie ten sun, który kieru 
ac budowa ołtarza polowego. posta 
pił ów mysi zasady „kazał pań. zro- 
bił sam“. Człowiek ten jest odstra- 
szającym przykładom niepraktycze 
nesci dobrego serca. Od chwili przy 
bycia do nemtiotu ściągnął swój pas 
o trzy dziurki Gra ze mną w sza: 
chy. A niepowodzenia znosi z podzi- 
wu godną sTodycza. Dalzi idą ofice- 
rowie — porucznik Domaradzii i ka 
pitan (jadziński. -—— Porucznik jest 
icdyna osobisteścia. której tu się 
boją — tak na placu ćwiczeń. jak na 
tcisku fooatbalłowem, — Choć niko- 
mu krzywdy nie zrobił, ma gest i 
glos. Który nakaznuie zaniechać dłu- 
bania w posie na „baczapść*, porad 
to zaś jako prawy obrońca ma da- 
lek; i czysty wykop. O kapitanie Ga 
dzińskim pisałem już — że dźwiaa 


Nr. 7139 


List 2 Trustawna. 


Wieczór muzyczno-wokalny na budę- 
wę Szkoły ludowej w Truskawcu. 
(Od naszego korespondenta.) 

Truskawiec, 26. lipca. 

(Stb) Na dokończenie budowy szko- 
iy polskiej w Truskaweu odbył się 
wczuraj staraniem Zarządu zrojow cgo 
i koiaitetu kuracjuszów w domu zdro- 
jawym wielki raut z produkcjami mu- 
zyczno-wokalnemi. Prolog wygłosił p. 
Lr. Slaczkhau, „legende Wieniaw skic- 
go 4 tow. sekstetu odegrał artystycz- 
ne kadelm. Kłaś, a ua zakończenie ud- 
śpiewiła znaną Śpiewaczka operowa p. 
źboińska-Ruszkowska przy akompa- 
uiamencie Hel, Owawowei kilka pesmi, 
Artystka prześlicznyni głosem zachwy- 
cała wypekucną po brzegi salę, Drugą 
część programu stanowiły tańce z ko- 
tyljangm, Ten wieczór był bezspręzecz- 
mie dzięki żonntezowi Kkurauciuszów z p. 
Zawistowskim Waujew ouda ltarnopolsk:m 
na czele iedną z uajipiękniajszych za- 
baw w bieżącym sczonie i ściągnął do- 
borową publiczność także z okaliey, 
sala była przez archit. Barskiego ze 
Lwowa gustownie udekorowana. Wro- 


cze uczestniczki zgromadziły się tak 
iiczne, że gdvbv w programie był 
konkurs piękności, to iurv byłoby w 


niemajymi klopocie, której przyznać 
palne pierwszeństwa. 

Msśród ubecnvch ua raucie widzieli- 
Muy p. woiew. łwow, Zimnego z synem, 
wcejewcdę turnopciskiego p. Zawistow= 
skięge z małżonką. właściciela Tru- 
skawcua p. Jarosza z małżonką i na- 
dobna córką, konsula polskicgu w Bel- 
arąuzie p. Okęckrego, b. ministra skar- 
bu p. Karpińskiego, b. prez. Rady szkol. 
nej krui dra Dembcwskiego. prez. ław. 
dzienn'kurzy p. Laskownickiego, okrez. 
komend. P. P. Wiczyńskiego, dyr. de- 
part. mim. spraw wewn. Dra Flataua, 
dvr.  Lewartowskiego, star. wojew. 
lwaw. Krechowieckicgo i innych, Swo- 
vodna | wesoła atmosjera zabawy crag 
imice prowadzonc wyśmienicie przez 
Dru Jerosza pozestani zapewne na dłu- 
go w pamięci uczestuików  wieczoriu 
Czysty dechód z rautu wynosi okoła 
ejt złotych. oprósz Il-procent doche 
du obrotowego, który afiarowała na cel 
sziachołny restauracja zakiadowa p. Hu 
saka i Rudytłka. 

W nocy na 26. bm. w sklepie Giidi 
(irinberg w Truskawcu po wyrwaniw 
ścianv ocznej drewnianci skradziona 
towarv kolrnielne wartości Kilkasst zło. 
tych. Puseja jest już na tropie obrysz- 
ków. 


miasoi się o- 
heanie „przy 
. Koper= 
566 


nie: dentystyczny 
śr. Henryka Allerhanda w 


nika NI. 


krzyż pański. Nie z tego nie cofam, 
lecz dodam. że czyni to z męstwem. 
© swoim pasie mógłby zdaje się to 
samo powiedzieć, co szef Bobow- 
ski. Jedyną jego radością jest nowy 
namiot. czy transport mundurów, 
uadchodzący  „pospizzzirym  -pocią- 
giem“ z Warszawy lub Kołomyji za 
miast 0. lipca — w czwartym tygo- 
driu obozu. Wreszcie zamykają listy 
dwaj cywilni nauczyciele giimnasty- 
ki i sportów, obaj z Sokoła'Macie- 
rzy — naczelnik Fedorowski i Cho- 
micki. Obaj mają codzień rano cięż- 
ki obowiązek wytrząsania z elewów 
marzeń sennych i łatwiejsze zada- 
nie przygotowania im apetytu przed 
Śriadaniemm, Niekiedy —— wśród ar- 
kanów gimnastycznych — demon- 
strują clewoin, która ręka jest pra- 
wa, a która lewa. 

Dzięki ich wspólnej. żinudnej pra 
cy zwolna urabia się z sypkiego ele- 
trentu obczowego więcej na pra- 
wem, mniej na lewem skrzydle p'a- 
styczna masa. Zbiórki odbywają sią 
meco prędzej, już po kilkakrotnych, 
gorących wezwaniach, clkiną roz- 
mowy w dwuszerezu, a działarie 
komendy, jeśli nie jest blyskawicz- 
re, to W każdym razie po pewnym 
czasie, daje się zauważyć. — Inna 
rzecz, żę lewi nie są bez ambicii; 


| 


„GAZETA PORANNA" 


Lwów, dnie 30. lipca 1924, 


Ž ziemi stanisławowskiej. 


Stanisławów, 27 Fpca 
Nieudate podrzucenie. Przed kilkoma 
dniami znaleziono w sieni Zakładu ce- 
wangelickicgo w Stanisławowie pod- 
rzucnne 4-tvgodniowe dziecko płci żeń- 
skiej, Policja wnet zbadała. że matką 
dziecięcia jest  nicjaka Anna  Susak, 
stużąca, którą też w kilka godzin póź. 
niej ujęto, w chwili ucieczki w kierune 
ku Flu'nacza i addana do aresztów. 
Miły złego początek. W nocy z 3 
ha 4. bm. wlaniano się do dworu wta- 
ściciełki dóbr w Ladzkiem szlachcek'enn 
pow. Tłumacz p. Wasylkiewiczowej i 
sbradzioo poduszki. prześcieradła i kal 
dry. Na drugi dzień uięto sprawców 
kradzieży w osebach Jana Czaplińskte= 
go z Puiowa. karanega już złodzieja 
i Iwana Petryka z Uhornik. Część bie 
lzny odebrano cd nich. część zaś od Salo 
mima Kremera w P:iowie, znanego 
pasera, który skradzioną bielznę kupił. 
Obu złodziei oddanc do Sądu puw. w 
Tyśmienicy. 
Dziecko, zakopane w ogrodzie. Po- 
leji w Czerniejowie pow. Stanisiawów 


Proszę 0 głos! 


POD ADRESEM ZARZĄDU KOLEJ 
Lwów, 20 lipca. 

Na kolejach aaszych istnieje pe- 

wna niewłaściwość, która naraża 

często podróżnych na przykrość, a 

przecież dałaby się łatwo usunać. — 

Cto zwyczajni podróżni, wyjeżdżają- 


cy wieczornymi pociągami, wycho- 
dzą wcześnie na dworzec i zapew- 


niają sobie miejsce w stojącym już 

pogotowiu pociągu, zajmując ie 
wcześniej. Gdy tak pociąg się stop- 
uiowo zapełnia, co nikomu ani szko- 
dy, ani uimy nie przynosi, zjawiają 
się w pół godziny przed wyjazdem 
pociągu konduktorzy i w yznaczaią 
według . swego.  widzunisię . pewne 
przedziały, jako przeznaczone dla 
„kokietó, lub „dla «iienalących, — 
a d tem samem Dogu du 
cha winnych pasażerów do opusz- 
czenia zajętych poprzeduio micisc. 
Naraża to częstokroć podróżnych, 


do przepędzenia nocy w korytarzu. 
Czy nie dałoby sic u nas — podob- 
nie jak to sie dziele na zaciodzie -— 
pewne przedziały już z góry stale 
niepalacych, 


wyznaczyć dla kobiet i 

ią Zaimpono: 
zanłowaniem 
ładu. fo też według miarodajnej o- 
pinji, obóz sokol wysunął się na 
pierwsze imiejisce wśród wszystkich 
inych i bez fałszywej pychy opinię 
tę uważam ża uzasadnioną. 

Celem poprawy menaży zięcia 
Ja specialia komisja. Ponieważ ża- 
lono się na monotonię wiktu, komi- 
sja obiecawszy poprawę wyjechała, 
a w parę dni potem uroczyście przy 
wicziono „wyfasowane” worki z pe- 
cakiem i mamaly Prstensie, pod: 


razie polrzcby potr 


w 
wać swą postawą i 


wa 


dakie 
noszone z tej racji wśród ciewów, 
są jednak bezpodstawas. Przecież 


między mamalyżą i pętakiyn jest 
różnica. usuwaląca tę właślic mo- 
rotonię. Młodzież nie pojmuje cza: 
sem rzeczy nuauiprostszych. 

A teraz przceidę do dwóch atrak: 
sieczki do Worochty i wi- 


cyi — wy ; 
zyty gen. Malczewskiego. Do Wo- 
rochty nie pojechalem, bo równo" 


cześnie wypadła mi służba. Po dwa 
dniach częścią marszem, Z powro- 
tem koleją — wrócili zdrowo wszy” 
Scy. ich opowiadania wypełnilyby 
cdręhią korespondencję, dlatego 
wyjmę z nich tylko jeden epizod, o 
tyle godny uwagi, że nięoczekiwa- 
ny. Oto p. radca Brodzki w Tataro- 
wie odmówił obozowi przyobieca- 
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doniesiono, że Pafahna Fitkowska w 
Tyśmizniczanach. porodziła żywe dzie» 
cko, które bezpośrednio potem wsadzi. 
ła do worka 1 zakopała w ogrodzie. 
Przeprowadzone natychmiast śledztwo 
potwierdziłe prawdziwość oskarżenia, 
gdyż w ogrodzie wykonano trup nismo- 
włęcia a wyredna maika przyznała się 


do winy. Ftkowską aresztowano r od- 
stawioro do Sądu ckr. w Stanisławo« 
wię. 


Bez dachu nad głowa. Wskutek wa- 
diwei budowy komina wybuchł we wsi 
Cbhe'nica pow. Rohatvn pożar w cha- 
cie Katarzynv Parchuć Mimo szybkiej 
akcji ratunkowej dom mieszkamy Spło- 
nat doszczętnie jak również stoiący, w 


pobliżu Ludyvnck gospodarczy sąsiada. 
Szkada 700 złotych. 

Niedcla letników. Onczdai wybuchł 
w Misrliczysie groźnv pożar w cha- 


cie Lecra Andruchowięza niszeząc do. 
szczętnie dom mieszkalny, komóre i 
stajnię. jak również garderobe dwóch 
letników ze Lwowa Przyczyną pożaru 
wadliwa budowa komina, 


w czem publiczność mogłaby się sa- 
ma od razu zorientowaś? 
Czytelnik. 


Teatr polski na prowincji. 


(Od naszego korespondenta ) 
Radziechów, w lipcu 

Sceny „Sokoła w Kamioncz Str. 
Radzicchowie goschy w ubiegłych dwu 
tygeuniach „Zespół artystów Wa bola 


skich“ pod dyrekcją p. Mojltuwiczą. klO- 
ry odegrał „Malke Szwarc: SKODY: Za- 
polskiei, „dak się Śmieja i placzą w 
Warszawie” Dauiiewskiegu uraz „a 
wolność 1 wiag? Siroki, a nadto urzą- 
dził w WKaazicchowie” wieczji kaba'c- 


towy”. Z gry mūža waufoskować, że 
just to zespół mipdv, nizzbyt jeszcze 
zgrany, Który bv mcże pod ręką wy- 
igw uegu reżysera, mogi doliż uu pe- 
WIGEU peset riyat eddog Na 
szczęgólnianie zasługują: p. Wulowi 
czówa, b. Winiarski (reżyser) z młod- 
szych sił wyrożnih sę p kiczryw Wo- 
wiski — Siłą Wysgce utalentowana. p. 
R. Wojtowicz, w szczególności W sztu- 
ce Swuki duł bardzo udany typ. Słabo 
i kiado wywiązał się ze swych röl p. 
Solilsk. Należy w razić 4sirałowi te- 
niu współczucie, ydyż pubiiczność vie 
depisała. LtJa4, 


wy 


nej kwatery, czem wytworzył w o- 
statniej chwili sytnacie bardzo trud- 
tar zaś naczelnik stacji w Woroch- 
cie p. Bielecki potruktował wycie: 
czke w sposób, który wywołał 
wśród samych kolejarzy wielkie 
zdziwienie, Nie dziwimy się chłod- 
nemu stanowisku okolicznej ludno- 
ści ruskiei iakkolwiek i ona we wic- 
lu wypadkach zachowuje się wobce 
obczu życzliwie. Tamte iediak wy- 
padki nasuwają dość przykre refle 
ksie. 

Wizytacja gen. 
była zapowiedziana. 
ią ostrzeżenie, że generał zważa na 
każdy drobiazg i że żadne uchybie- 
nie nie ujdzie jego uwagi. Stąd wiel- 
ki popłoch, porządki około guzików 
i pod sienrikami. Naprawdę zaś wi- 
zyta generała po kilku falszywych 
alarmach była krótka i zawód przy- 
niosła tym, którzy starannie przy- 
gotowali się na wszełkie niedyskro- 
cie, Mnie zapyta? gcnerał „pan skąd 
iest?“, a dowiedziawszy się, ze Lwo 
wa, powiedział „aa“ į poszedł dalej 
wzdłuż frontu, Dialog ów przekonał 
mię ostatecznie, że toalctu „harbu- 
zaś (czytaj wojskowa) zmienia ludzi 
nie do poznania Ale nie zasnuciłem 
się; przecież to tylko sześć tygod 

A. Nochay. 


Malczewskiego 
a poprzedziło 
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Jowialny wujaszek p0- 
srednikiem. 


W edeń, w lipcu. 


Nader ciekawa sprawa rozegrała 
się niedawno we Wiedniu. Młoda 
para małżeństwa pobrała się przed 
trzema laty z miłości i żyła w przy» 
kładnei zg dzie przez pełne dwa 
łata. W trzecim roku pożycia za- 
częły się gwałtowne sceny. Przy- 
czyną nie było ani ten trzeci, ani ta 
trzecia, nie były również zmienione 
stosunki majątkowe. Oboje nagle 
poczuli, że sobie nie odpowiadają 
i postanowiii zgodnie rozejść się. 
Rodzina tak jetrej jak i drugiej 
strony cierpiała 4 tego powodu 
bardzo i używała różnych środków 
aby ich pogodzić, ale nadaremnie. 
Niespodziarie powrócił z Ameryki 
po 12-let:iej nieobecności we Wie» 


dniu wujaszek męża — człowiek 
iescze młody i miły. Nadzieje ro- 
dziny succzęły na przybyłym. 


Istotnie wujaszek zsczął działac. 
W krótkim czasie potrafił wpłynąć 
na siostrzeńca, którego przekonał 
o potrzebie pogodzenia się z żoną 
Sios'rzen ec prosii go, by pomówł 
z żoną. Rozmowa z żoną trwała 
bardzo dlugo.. Mąż z niecierpli- 
wością oczekiwał powrotu wujaszka, 
Nareszce zjawił się on z mina 
iozbromienioną. Siostrzeniec spoj- 
rzał nań pytająco. Wujaszek jąka* 


jąc się, rzekli: „Twoja żona, jes* 
zarozumiałą, przekonać jej nit 
mogłem i „im. i ja się z nią za- 
ręczyłem,..* 

——)I— 


żydowscy Emigranci za- 
trzymani w Anglii. 


Londyg,. w Hoca. 
nbodech enrzgid= 
disko 061 emi- 
nie mesących da- 
Stanów Ziedkioczonych Z 
hilu  emizracyjńega. 
Ameryce. skąd ich 
Sprawa tych cmi 
„Fis w Ameryce. 
dupuszczeb: DE- 
bedą musieli 
TAZ AL. 
Pedieto sta- 
o zeatu- 

wiken W 


(13 M 
cevinych 
grantów 
stać sic do 
powodu nawego 
Msewscv byli iuz w 
oofnięto da Knuronv. 
grantów zajął sie 
Tylko nieliezni z weh 
dą do Amervki. Pozostali 
enmgrować do Palestuitv. 
gentvny i mach krajów. 
Tania u rządu anyielskeicza 
ne ua osiediemie się ich 


aejejskth 
znajduje sie 
Żydowskich. 


Anglii. 


Łwów, 29, jipsa. 
Akcie na przedgicidzie po kursach 
niezmienionych. Popyt za Bruggerem, 


Elektrownia, Gazami zach. Jaw orańem 
i Gazoliną. Obroty liczne. Dia uketi 
kotowanych zajnteresuwame dość duże, 
Karsa cliwiejne, nieiedualitc. Zaputrze: 
bowanie średnic. 

Ruch w walutach słaby. Prodaż pree» 
wyższa popyt. Kursa zniżkowe. 

Tendencia  chwicina.  Uspusobiemeg 
oży wione, 


OBROTY W AKCJACH. 

Bk. Flip. 0:78, Bk. Małopolski 
065, Bk. Przem. 063, 0:64, Bre- 
vary 9:90, 1009. Chodorów 6'25, 
6:10, 6:15, 6:12, 6:20, Chybie 8:40, 

8:50, Cegielski 071. Gafota 0:46 045, 
BM 056, 057, 0:58, 055. Raks 
szawa 3:25 Siersza Górn. 580, Te- 
spy 5'80, 5775, 5:90, 560 600, 
6'05, Zieleniewski 10 00, Ć nielów 
0:75 0:77, Lokomotywy 060, 0:63, 
0'65, Oikos 3:30 3'10, 3:40 335, 
Parowozy 0'56, 0'52, 055, 057, 
6 56, 0:58. 


St. D 


„GAZETA PORANNA” 


Lwów, duią 30. lipsa 1924, 


Nr. 7139 


OBROTY W AKC'ACH NIEKO- 
TOWANYCH. 

Bk. Z em. 009, 0:08 Brugger 
©68, 0:69, 070 Foresta 0:50, 0 48, 
Elektr. n. Sanem 0:19, 018, Gay 
zaciiodnie 370, Gazolina 1 70, 172, 
176, 150, 1:82, Ga'eciągi 0:28, 
027, 0:28, nf 0'27, Jaworzno (25) 
19—, (d:.) 2275, 23—, Lesienice 
2—, Olkusz 060, P:zeworsk (im.) 
,200-—, 


Giełda zbożowa. 


Wynik zb'orów tegorocznych 
przedsiawia się ujemnie, wskutek 
‘czego ofiarują wyższ: ceny. 

Na ogói popyt przy zniżkowej 
podaży. 

Tenden'ja zwyżkcwa. 

Usposobienie wycze' uiące. 

Pszenica krajowa 73/74 ex 1923 
©d 20 do Zł; żyto małopolskie 68/69 
ex 1923 od 11 do 11.50: żyto mało- 
polskie 65/66 od 9.50 do 9.50, jęcz- 
mień małopolski browarniany od 
10.25 do 11.00; jęczmień małopolski 
pastęwny od 8.75 do 9.25; owies 
maiopolski 44/45 ex 1923 od 11.50 
Alo 12.50. — Ceny rozumicią się w 
złotych za 100 kg. bez podatku spo- 
żywczego, miejsce stacją zaladowa- 
nia, 


Giełda warszawska. 


Warszawa. (PAT.) Notowania 
końcowe dnia 28 b. m. Gotówka: 
Doiary am. 5'181,, 5'21, 5-16; ko- 
rony czeskie 1540 1547, 15/3; 
funty ang. 2279, 229), 22 68 
Czeki: Belgia 2385, 2393, 23:74 
Holandja 19560, 19700. Londyn 
jak gotówka Nowy ļork jak got. 
Paryż 26'251/,, 26 40, 26:50, 26 27. 
Praga 1540, 1527, 15°12, 15:20 


1505. Szwajcaria 95'42'|,, 9590, 
24905. Wiedeń 7'321/,,, 7:35, 7:28," 
Wiochy  22:471),, 2255,  2236.' 


8 proc. pożyczka 670, 6*.0. bony 
złote 0'81, 0:76, 0:78. Miijonówka 
,0:67, 0:69, 0:68. poź. dolarowa 2:65, 
460. Stokholm 13725,  137'95, 
13655. 


Obroty pozagiełdowe 


Wczoraj tendencja  chwiejna 
{ekko zniżkowa. Obrót ożywiony. 


Dol. amer. 5:21: /ą do 522; 
dolary kanad. 494 do 495; 
skorony czeskie 0-151; do 0:153/,; 


Ieje 0021, do 0021, iranki franc; 
0201, do 0:30; franki  szwaijc. 
0'91 do 0'911,; funty szterl. 22.25 
(do 2240 Ruble a 500i a 100 
za 100 tys. 300 zł. do 310 zł 
Niemieckie tys. stare za 100 tys. 
20%, do 21 zł, 


Złoto: 20 kor. 21:80 do 21 90; 

„20 frank. 20:70 do 2080; 20 mark. 
2400 do 2410; 10 rubli 26':00— 
26:10 gr. 
« Srebro: kor. austr. 0'41 do 0:41 1, 
5 kor. austr. 2'05 do 208; floreny 
404 do 105; rublo 1:70 do 1:72; 
kopiejki za rubel 0:67—0:68. 


Giełda gdańska. 
Gdańsk 28. lipca. 


A, 109,47--110.03, Warszawa 
„109,23—109,77, Nawy Jork 25.00. 


Giełdy obce. 


Zurych 28 lipca. 
Złoty 1067.00, Nowy Jork 5,4338, Lon 
yn 23,91, Paryż 27.75, Wiedeń 0.76 1/5 
Praga 16.15, Włochy 23.5234, Belgia 
25.00, Budapeszt 0.65, Sofja 3.984, Ha- 
łandja 207 5/8, Chrrstjania 72 -7/8. Ko- 
penhaga 37.75, Stockholm 144.75, tisz- 
Panja 73.00, Bukareszt 2.35, Berlin 1.30, 
„Belgrad 6.40. 
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Omal nie krwawa tragedja 
na tla sporów mieszkaniowych. 


SUBLOKATOR W ZATARGU Z GOSPODARZEM 


FRZECHODU PRZEZ KUCHNIE, 


KROTNIE WCHODZIĆ I WYCHODZIĆ PRZEZ OKNO 


O UŻYWANIE 
BYŁ NIEJEDNO- 
. — WRESZCIE 


ZMUSZONY 


CZARA GORYCZY SIĘ PRZEBRAŁA | SIEKIERA ZABŁYSŁA W PO 


WIETRZU. 


STĄD NAUKA: GOSPODARZE, NIE SEKUJCIE LO- 


KATOROÓW. 


. Lwów, 25 lipca. 

(t.) Zita się, iż nowa ustawa 
o ochrenie lokaiorów przyaiesie pe- 
wią ulgę w trapiącym  społeczeń- 
stwo braku mieszkań. O «le nastąpi- 
ła ona, to w związku z kryzysem w 
handlu tylko może w dziedzimie lo- 
kali handlowych. Ustawa, a z mą 
stale podnoszące się czynsze, obo- 
wiązuje iuż 3 miesiące, a jak dotąd, 
o jakimś ruchu mieszkaaiowym nic 
nie słychać, 

W realności przy drodze Lubień- 
skiej | 60, za rogatką Gródecką, 
mieszkał z żoną od pewiego czasu 
niejaki Józef Szymczyszyn |. 37, po 
chodzący z Biłohorszczy, Wynajmo 
wał wprost od właściciela realności, 
Franciszka Gómego, jeden pokój z 
prawem używania jako przechodu 
kuchni Górnego, Z powodu tego spo 
tykania się gospodarzy z lokatorami 
w kuchni wywiązywały się miedzy 
nimi częsie sprzeczki. P» każdej ta- 
kiej sprzeczce Górny zamykał drzwi 
kuclmi, prowadzące do pokoju Szym 


Wyjazd kolonii Polskiego Towarzy. 
stwa „Dzieci na wieś“, Kolonia do Sia- 
rego Sambora 1. sierpnia br. godz. 14.05, 
Do Skolego 1. sierpnia br. godz. 16.05. 
do Gdyni 30. lipca br. godz, 14.10. Ko- 
lonja T. N. S. W, da Podsobnia 1. sierp- 


nia gadz. 23.10. Ze Starego Sambora 
31, lipca br. godz. 19.25. Ze Skolega 
31. lipca gedz. 9.55 rano, Z Gdyni 1. 


sierpnia godz. 6.10 rane. 
. lipca godz. 19.25. 
Nieludzki rzeźnik kamienjcznik. Pi- 
szą nun z mjasta: Niejaki Jakób Katz, 
izeżnik (Żółkiewska 98) właściciel tejże 
realności wywołuje oburzenie wśród 
sąsiadów nieludzkiem obctiodzeniem „aż 
ze sweini dziećmi, z którvch iedno cs 10- 
dzi wciąż pobite i posiniaczone, druge 
leży chore u obcych osób wskutek pu- 
bicia, O instynktach tego pana Świed- 
czy up. taki fakt, który zdarzył się niç- 
dawno: Kot zdasił gołzbia, Dzieci, wi- 
dząc. że ojciec kota złapał prosiły, by 
mu nic nie robił zlego. Ten jednak dzie 
ci trobiwszy, koła uwiązał ua szuurku 
do dyszla wozu na podwórzu, — i bił 
zwierze tak: długo, aż kot zdechł, -= 
Dzieci i domownicy nie mogąc słuchać 
niarczeń kota uciekli, zamknąwszy się 
w pokoju, siedzieli czas dłuższy, bojąc 
się wyjść. 
Zakup koni dla wojska ma się cd- 
być z pcczątkiew jesieni na calym tee 
renie Rzeczypospalite: Orjentacyjne ce- 


Z Padsabnia 


ny AA tztero- 1 sześciola:ki 
wierzchowe oficerskic ze swiadectwa- 


mi pochcdzenia płacone będą do 109% 
złelych za konia, bez świadectw. --. 959 


Złotych; wierzcłłowe szeregowe dobre 
ze świadectwami ~— 908 zł. Irzyłatki 
ołicerskie wierzchowe da 950 zł, bez 


świadectw da $50 zł. Za konia uradzs- 
nego w stadninie placić będą a 10% 
wyżej Kcnie Kupowane będą za gozówe 
ke na miejscu Hfwyłko rod hodowców z 
wyłączeałem handlarzy, 


Rodzina Św. p. zamordowanego 
Tadeusza Mencla w Medyni (pow. 
Kaułusz) wyznacza nagrodę 10.005 
zł, (dziesięć tysięcy zł. p.) dia oso- 
by, która przyczyni się do ujęcia 
morderców. 5726 


e 


czyszynów i wówczas Szymczy- 
szynowie zmuszeni byli wchodzić i 
wychodzić przez okno. 

Onegdaj powrócił do domu Szym- 
czyszyn w starie pilanym., wszedł 
do mieszkania przez kuchnię i zoba- 
czył płaczącą żonę.  Oparewany 
pbrzyptywem wzmożonej alkoholem 
energji, nie zepytawszy sk; nawtt 
żony o przyczynę żałości, tecz prze- 
komany, iż płacze z powodu Górne- 
go, cofnął się do kuchni, wziął sto- 
jaca w kącie siekierę i wybiegł z nią 
ra podwórze, gdzie pod okiem "a 
ławeczce siedział spokoine Górny. 
Tylko przytonność umysłu żony 
Symczyszyta i sąsiadów przeszko* 
dziła zabójstwu. 

Aresztcwany Szymczyszymn ze- 
znał, iż był "wprost zmęczony tą 
ciągłą walka i starciem z gospoda- 
1zem o przechód przez kuchnię i aie 
zdając sobie po pijanemu sprawy Z 
nastopstw swego kroku. chciał uka- 
rać sprawcę ciągiych udręczeń swo 
jei żony i swoich. 


1200.000 złotych 


można wygrać na jeden numer 
w V-tej kiasie Leterji Państwowej 


Ciqgnienie już w śred; 6.-siergnia b. r. 


Suma wszystkich wygranych tej klasy 
3,759 800 złotych. 5733 


co drugiios wys ywa. 


Dwrie 7Wietnich bezdomny- 
szkót, kiórzy Eo 28 latach 
granicą zostali stamtąd jako Obcokra- 
jowcy wygnani 1 znależti się tu nagle 
bez dachu nau głową i bez grosza — 
apeluje tą droga do serc  lituściwych 
z prośbą o wsparcie. Datki pod „Dwcie 
staruszków  przyjmułB Administracja 
„Gazety Porannej* uł. Podwale 3. 


start- 
pobytu za- 


Dla dwojga A. 


Sołowij 1) zł. 


40-lsluich staruszków: 


Wczoraj z dworca wschedniego w 
Warszawie wyjechało 240 żydów do Pa 
lestyvny. Odieżdźzających żegnały tłumy 
krewnych i znajomych, 

Poźeguarie kolejarzy iugosłowiań. 
skich, Wczciaj wieczorem na dwercu 
kclejgcwymr w Poznaniu żegnalo bar- 
kietznt gości ingosłowiańskich. Kei eja- 
rze polscy urządzili wiciką awazi; ini- 
iustrowi Popowiczowi. wnosząc g5 na 
ręnach do pociagu. 


czeska. Wla- 
w Marisbadzie  poleciły 
właścicielowi znanego hochu „Impe- 
ral usunać  zwajdującę się na Zasta- 
wach stałowych Korony cesarskie jako 


Zagrożena repubtxa 


dze policyjne 


godła hotelu, Rozporządzenie to umo- 
tvwowane jest tem. że korony te „Sia- 


nową nicbezpieczeństwo (dla Rzeczpo- 
spolitej“, 


= 


Ż teatru, 


TEATR WIELKI: 
Zakończenie sezonu operetkl.) 
Wtorek 2% bm. „Ks. Ofata* cperetka 
w 3 aktach po zaz 50 ty gość, Występ 
Gistedt.) 
Środa 20. 
ostatnie przedstawienia 
Czardasza“ (wyst. Gistedt). 


TEATR MAŁY: 

Wtorek 29., Środa 30. i czwartek äi. 
lipca „Edukacja ronki”, Gstatnie irsy 
występy M, Jednowskiego, 

ę 

Gctciune występy Ireny Suiski2|, W 
piątək liczącego tygodnia dnia l cip 
ma rczLhoczyna p. Irena Solska w Tea- 
trze Wic'kim szereg goścumych wystę- 
pów. Żuabomita artystka ukaże sę w 
Swoica mezapommanych kreacjach w 
„Wacharzu Lady Windermzara* i „Nau- 
czycieice, w otuczenin artystów tta- 
trow krekowskiego 1 poznańskiego. 

Zakonczen. e sezonu  Oferetkowegu 
1923-4. Końnczący się 31. bm. sezon 0- 
purcthowy wykazie ogółią liczbę 3U6 
przedstawień Były wystawione nastę- 
pujące cperetki; „Madame Pompadour * 
(23 razy) «Królowa Tanga“ (3), Fras- 
quita (0), Bajadera (7), Królowa jai (19) 
Miisśė cvgavsha (20), Księżniczka Ola- 
la (50) Dziewczę z Hołandji (10)! Kró- 
lowa Montmartru (6), Katja taucerka 
(33), Mikadc (22), (Dziewczynka (33), 
Zięć kuwaler (19). Dorina (18), zółty 
kaftan (9), Księżniczka Czardasza (2), 
Pokaźną ilość przedstawień i szereg 
nowości wykazuią intenzywną pracę 
tego działu, który cieszy się u nas wiel. 
kem powodzeniem, 

Abonament ma Sierpień jest już du 
nabycia w aGininistrocji teatrów. Pule: 
waż malyty aborament ważay będze 
już na geścnine wvsiępy i będzie sprze 
dawany tviko przez szereg określonych 
dui, przeto pośpiech w „nabyciu faso- 
wych jes: bardze wskazany, 

3a 

Teatr Wie'ki, Dziś we wtorek, jutro 

we śrudę i w czwartek daje trzy ow 


i czwartek 31. pca dwa 
„Księżniczka 


statnie  przedstawicnia operetki po- 
czem sezon oferetkowy zostaję zam” 
knięty ze względu na wyjazd wypo- 


czynkowy onere'ki na cały sierpień *rb. 
Nowy sezy: operętkowy” rozpJeciie Się 
we wrześniu r, b, Ostatnie pożegnali- 
ne przedstawienia gościnny: ulzia- 
łem Klny Gisteut onejmują jeszcze Íw Į- 
kioane cperetkg „Qlala* i „Księżniczkę 
Czuruusza Dziś we war ukażę się 
jubucuszowe ZU-ic przedstawienie Cpe- 
retki „Ks. Olala*, w Której wasz zaw 
chwycający gość stwarza wprost nielo- 
Ścigłą kreację. Nowe nieznane utwory 
Śpitwie wyscnare przez wubienicę pu- 
blicznosct cieszyły się wielkim sukco 
san. Na zaktittzenie sezcnu operstko- 
wayy w środę i w czwartek daną Dy- 
aze przcpiękra cperelka „Książniczka 
Czaraasza” w którei ponownie oime- 
kie rekordowy fsukces nasz arevmily 
gość Ulna Gistedt w swojci najwięcej 
ulubionej * najbardziei popisowej roti. 

Teatr Mały z występem cenionego 
gościa sceny krakowskiej Jednowskicgu 
dais trzy ostatnie przedstawizaą do 
skonałej sztuk, Krzywoszewskiego „E. 
dakacji Br U: która a gaa pranie 
ry 
wódę. gh 

EJ 

Teatr Rozmaitości, Ogród „Krvni- 
czanka' ul. Teatyńska 14. Tramwaj UL. 
Codziennie 12 aktcw atrakcyjnych, Po- 
czątek c godz. $-mej wieczorem. 

x 

ZMIANA PROGRAMU I REPER- 
TUARU w cytku A, Kornackiego od 16. 
bm. Kilkanaście nowycli, nadzwyczai- 
nych atrakcyj cyrkowych. na czele 
których wybija się wspaniała tresura 
katów, psów i myszy. 5701 


ZPOW TTE, TA 
MÓWIĄ ŻE... 


M Zachodzie... 


Lwów. w lipcu. 
Pedąc w Parvżu, miescie 4-ro 
imiljonowem, © tak ożywionym ru-: 


chu ulicznym, że wozy. samochody. 
iarrwaje i tysiące, tysiace wprost A 
ludzi tioczy się na siebie, zauwa- 


> 


Podręcznik dla Akcyjnych Spółek, bankowych, przemysłowych i handlowych, 


GAZETA FÓRANNA" Laów, dnia 30. lipca 1924, 


Str. M 


spółdzieln, tudzież 


przedsiębiorstw i biur wszelkiego rodzaju. — Zestawiony przez Wacława Kwiatkowskiego. 


Zawiera: Ustawy i rozporządzenia w sprawie organizacji spółek akcyjnych, ustawy o podatku dochodowym, przemysłowymi, ima” 
jątkowym, od kapitałów i rent, giełdowym i od skrzynek depozytowych wraz ze wszystkicini rozporządzeniami, ustawy i rozpo- 


rządzenia 


stemplowych ad weksli, 


w przedmiocie regulowania obrotu dewizami i walutami 
od "rachunków i poświadczeń odbioru, ustawy waloryzaścyjne, o spółdzielniach, 


zagranicznemi i sziachetnemi kruszcani, ustawy 0 opłatach 


wyciąg z taryfy opłat 


stemplowych i terminarz wrł.t podatkowych i stemplowych tudzież przedkładania zeznań i wykazów władzom ska bowym. 


Do nabycia w księgarniach. — 


Cena egzemplarza 7 zł, 70 gr. (z przeszłka peleconą 8$ zł 


20 gr.) 


Skład główny: Spółka Akcyjna Wydawnicza (Dział nakładowy), Lwów, Zimorowicza 5, 


żyieni EET rfk 4  najwyż- 
szem uznaniem. jak policianci pałką 
wzpięsioną w górę zatrzy niywali 
caiy ruch na lakin nb. placu Zgody. 
olbrzymim i ożywionym, by spo- 
konie i bezpiecznie mzejść mógł 
iekiś inwalida bez nogi. lub kobie- 
ta, dwole malutkich dzieci prowa- 
e E S lonże „Sali połię 
cjant, widziałem lo nieraz, był każe 
dej chwili na usługi lakicsyo wojetr 
nego kaleki grzeczny i wzruszają* 
w troakliwy. 

Fo samo we Wiedniu. tò samo w 
Zurychu. Genewie, brukseli, 
unię. h 


A 
Epe 


W tramwajach, w omnibusacle 
w koleji podzierinel. wszedzie —- 
zawalida idzie pierwszy, to samo 


drży każdej kasie, bądz to na koleji 
i niechby się kto odważył  spróbos 
wać to merwszeństwo mu odebrać. 
Oburzona publiczność staig w tej 
chwili w obronie i smetny los nic- 
rzecznego  fuqkcionarjusza czy 
kondukfora! A Wśiadłszy. inwalida 
fakio placi za bilet prawie połowę 
tegosrco mai: Wo traniwaach, om- 
nibrsach, na koleji, ba —- nawet w 
kinie, czy tęatrze! 

Każdy, na każdym kroku stara 
tę, być mu usłużnym, iść na rękę, n- 
iatwić, pomóc. wynagrodzić nieja- 
ko zaszczytne kalectwo, wyróżmić 
bohatera wojennego. lo też półtora 
miijona ciężkich inwalidów Francji 
(a podobnie i w Niemczech i gdzie 


indziej) czuje się dumnvmi i; zado- 


wolónymmi synaiwi dobrej matki == 
cięzyżny! 

U nas — inaczej. inaczej, ina 
czej... 


Z trudem wywalczyli inwalidzi 
w takim Lwowie prawo wsiatłania 
do tramwain przez przedni pomo it. 
Ale ileż razy pozatem motrąca się 
ich brutalnie w ścisku. każe stać 
na tej jednej, biędnci nodze, daj- 
my na to. w ogonku przy kasie itd. 


itd. Must pracować. Zreszta powi- 
rien. ieśli tylko może. I chcę pra- 


cować bez wątpienia, o ile tylko 
pracę znaidzię, (A niema dla nie- 
gn iw tym względzie u nas spe- 
'calnveh względów). Klinika dale- 
iko. Musi używać codziennie tram- 
„waj. Kupuie więc kartę miesięczną. 
il cała prawie skromna renta jego 
"nie wystarcza czosto na ten tak nic- 
Zbędny wydatek, A żadnemu z pa- 
nów: oieów imiasta, paradujących wy 
sódnie, czy trzeba, dzy nie. w licz- 
nych powozach  magistrackich. nie 
przyśdzie na myśl ustanowić specjal 
nel žniżk! dla tych poszkodowanych 
na zdrowiu przez woine żołnierzy 
w M. K. E! Ale panowie raęcy — 
nie Zapowwnańcie: Jaka miarą mic- 
rzysz, taką ci edmierza! 

| (Tenit. 


e e 


Z sali sądowej. 


— EEEE TI 


„ałodziejska gmina: we Wsch. Małopolsce. 


leden z jej członków zebrak-złodziej został skazany 
na 3 miesiące więzienia. 


Lwów, 29 lipca, 
„ (H) Przed sędzią jednostkowym 
SŚwierczyńskim stanął wczoraj jako 
oskarżony o  zbrcdnię kradzieży 
40-letni ziodzi j nałogowy Andrzej 
M chalowicz z bBwcza (obok Ka- 
miouki Strunmułowej). Michałowicz 
wędruje jako żebrak po ca ym po- 
wiecie od chaty do chaty, przy 
każdej spozobności kradnie wszyst- 
ko, co mu popadnie pod rękę. 
Ostatnio ukradł w Kamionce nie- 
jakiemu Pawłowi Mielnikowi odzież 
i bieliznę, a Karolowi Maltyczans- 
rowi znaczną gotówką i łyżki 
srebrne. Uzasami wyjeżdżał Micha. 
łowicz ua gościnne występy także 

"Lwowa. s 
Po przeprowadzeniu postępo- 


wanła'tlrstodowtgo *sRazał "sqlzia | 


podsądnegó na 3 miesiące ciężkie- 
go więzienia, przyjmując jako ox0- 
liczności łagodzące, starszy. wiek 


Jak rozpoznać fałszywe | 


0-złotówki, 


„Warszawa. 28. lipca. 

Fałszerze nie próżnują. Zale- 
dwie ziolywe banknoty pojawily 
sę w obiegu, a już za1ótować mu- 
stary wieści o fałszowaniu 5-z10- 
tówek. Bank Polski podaie szdze* 
góly, służące do rozpożnania falsy- 
fikatów: 

Falsyfikat wykonany jest na pa- 
pierze czysto bialym. mniei sztyw- 
nym. Strona przednia: Linie bron- 
„owe tła grubsze, Wizerunek ks. 
Józefa wykonany nieudolnie — 
twarz i oczy bez wyrazu. Rysunki 
„osów obfitości nie uwydatniają sią 
plastycznie. Druk tekstu zrubszy, 
kolorze brudno-granatowym. tylm sa 
mym, co podobizna ks. Józefa, pod- 
czas gdy na autentycznym bankno» 
cie druk wykonano w kolorze czy- 
sto-granatowym. a celowe w kolo- 
rze cientno-fiolstowym. Podpisy o 
konturach zamazanvch. Numeracja 
odmienna, cyfry mnielsze w kolorze 
szaro-czarnym. 

Strona odwrotna: Bronzowe li- 
nje tta grubsze i nieregularne. Ry- 
sunek z Orłem białym zamazanym, 
cieniowanie skrzydeł. tułowia i o- 
zona na falsyfikacie zlewa się i mie 
pozwala nji odróżnić, Mruk grub- 


t szy, Inicjały Banku Polskiego B. PŁ 


oskarżonego i częściowe przyzna- 
nie się iego do winy. 

— Czy Michałowicz przyjmuje 
wyrok? — zapytał sęd ia oszarżo- 
n:go po ogłoszeniu wyroku. 

— Przyjmu ę i dziękuję za spra- 
wiedl wy wyrok -—— odpowiedział 
wzruszonym głosem skazany, nic- 


zwykły okaz uprze mego i dobrze 

wychowanego zbro niarza. 
Podczas postępowania dowo- 

dowego okazało się, że gmina 


Burcze, do której Micha'owicz est 
przynależny, osławiona jest w całej 
Małerolsce jako gniazdo niobez- 
piecżnych złodzieji, którzy- po do- 
koganiu znaęznięjszy gh, A adeż, | 


emigrują HA czaj n s 

e- Francji; % by PERN CZAS e, 
powrócić do kraju i tu dalej” wy- 
konywać swój mniej uciążliwy 
a więcej lukratywny zawód zło- 


dziejski. 


w górnych narożnikach banknotu 
wykonane drukiem yrubszyvm. Ca- 
łcść obrazu po obu stronaca ialzyfi- 
katu utrzymane w kolorach brud- 
pych, mniej wyrazistych. wskutek 
czego falsyfikat daje się rozpoznać, 


Fałszywe 50-groszówki: 


Ukazały się w obiegu aż iwa ro 
dzaie fałszywych monet 50-gcoszo- 
wych. Jeden typ wykonany jest z 
z cyny teciniuznej z pewną do- 
mieszka ołowiu, wskutek czego ma 
wygląd biało-żótawy i nie iest tak 
misternie wykończony, jak moneta 
autentyczna. Falsyjikaty te naisku- 


teczniej dają się rozpoznać no 
szorstkim kancie i  chropowatym 
wygladzie. 

Drugi typ wykonany jest bar- 
dzo nieudolnie z odlewu ołowiayne- 
go, wskutek czego wygląd ma 


ciemny bez połysku. 
| zetaoną © amonu 


zastrzelenie oticjalisty 
folWarcznego, 


Mosty wielkie, 28 lipca, 


Onegdaj zabity został wystrza- 
łem z karabinu Bazyli Misiak, lat 
18, zajęty w folwarku Grzędy koło 
Dworzec. Sprawcy nie ujęto. Mor- 


derstwa dokonano na tle zemsty į 


aczwartem 


za goriiwe speinianie obowiążku 
przez zamordowanego, który pi'nie 
s'rzegł pastwisk dworskich i nies 
prawnie pasące się konie zajmywał, 


NETA "KE: EEEE ET TYPOWY 
Dział ekonomiczny. 


Lwowska lzha skarbowa dała Wye 
daino wpływy podatków. Z zestawie: 
nia a wpływach danin i monepoli nań: 
stwowwcii w czerwcu r. b. dowiadujea 
niy się, że Maiwiększe wpływy w tym 
miesiacu diia tabu skarbowa warszawe 
ska (139 mil. 21) craż poznansk e (10.2 
mil. zł) Lwowska Izba Skarbowa dala 
07 mi. ZŁ. Łódź  sto+ dopiero 1a 
miejscu. ASainurejsze wpływ 
wy dala lucka lzba Skarbowa, miano- 
gacie 13 mil. zł 

Zapasy złota w Banku Polskim rū- 
saa. Wedluz bilansu Danku Polskiego 
na dzień 20. bin. zanas złota w Banku 
w ciągu ostatmch dni 10 zwiekszył się 
o 9.629.139 zł i wynosi 92.788.785 zł. 

Jarmark chmicelty, Sierv gospodar- 
cze nostanowiłv zorganizować iarmark 
na chmiel w Warszitwie na jesiem. 

Nowe gresze, W dniach vaibizsz 
przybędzie do Warszawie 4 
wt. trafisport blanu „I-zro 
Moser 10 mili. sztuk. Bilon 
miast po sprawdzewu transportu 
stanie puszczony w oblse. 

Marki znikaja z oblegi, W ciągi 0 
statiei dekady 6d 10. do 20% bm. lesé 


ten Ni ata kj. 
20a 


marek w obiegu zmniejszyła się znowu 
o 22 iryljonw i wvnosi obecnie 49 try 
liamów. Od chatli powstania Banku Pol- 


skiego, tj. od dua 28. kwietnia r. b 
wycofano wiec z obiegu 521 trybanów 
Mkp. co Świadczy a wysakici sprawa 
ności naszeł instytucji emisvjnai. 


a Posady i prace = 


SAMODZIELNY 


świadestiwami większych budów 


pięknznk 
pod 
bieglv w ciesiclh 
ce i żel. betonach  poszuknie ašofdu 
posady radmajstrzego lub jakiego- 
bądź zajęcia. Łaskawe zgłoszenia pod 
Sumodzeeliv do Administracii aze- 
tv Porannej", 3703-3, 


rm wa * 

POMOCNIKA gospodarczego w mlo- 
dym wieku, z debrei rodziny, Pola-` 
ka-kztolika, 


4 dobremi śwadectwami 


UwWeŻWY 7 


majstrzy murarski, 


o skrermych wymaganiach. poszukuje 
zarząd dóbr -- od zaraz. Zgioszenia 


proszę nadesłać pod adresem: Ottv- 


na — Poste restante „Pomocnik“ 
ł 5705-3 
DO BIUR informacyjnych, Banków, 


Zakładów kredytu i faąryk w Mało- 
polsce ofiaruję swoje uslugi dla Po- 
morza, Wielkopołski i Gdańska jako 
mąż zautania, korespomdent. informá- 
tor, zastępca. Dyrektor porost. | eoa' 
Adam Berger, Toruń, Żeglarska 25. 
c 5708-2 


DRUKARSKI MASZYNISTA zamieni 
kondvcieę. Drukarnia Ossolineum, Ba- 
rański, 5738, 


„GAZETA PORANNA” Lwów, 


Lwów. Rutowskiego $, 
na żądanie 


Str. 8 => 
: i PRACOWNIA SUKIEN DAMSKICH Ro- 
Nauka i wychowanie - załji Bourdon, Ly 
eaa OZ sprzedaje wszelkie formy. 
tiry i pe s |Ę F A p i 
ZA POBYT przez wakacje na wsi, fastryguje oraz Kurs kroju i szycia. 


przygotuje nauczycielka, żydówka, do 
wstępnego egzaminu do gimnazjum, 


ręcząc za najlepszy wynik. Szybkie 
zgłoszenia ćo Administracji:  „Gwa- 
rancja”, 5514-2 


K Mieszkania, iokale. skiepy a 


MIESZKANIE KAWALERSKIE 3 poko- 
je nieduże, przedpokój, łazienka, cen- 
tralne ogrzewanie wodne, pełny kom- 
fort, w nowym domu niedaleko śród- 
mieścia, przy tramwaju, do oddania 


od września. Zgłoszenia pod: „Miesz- 
kanie kawalerskie” do Adm. „Gaze- 
ty Porannej'. 5719-6 
NIEMIRÓW ZDRÓJ — Wilia „Pizy- 
łaźń*, pokoje umeblowane bez po- 
ścieli na sierpień 1 wrzesicń do wyna- 
jęcła, słomeczne, leśne  polczenie. 
Kuchnia do użytku. Ceny  zniżone. 
Wiadomość na miejscu. 5737 


%9 Kupno, sprzedaż, zamiana B 


KUPIĘ NATYCHMIAST 
kamienice -ziątrową 


z pełnyn komfortem i wolnom 3--4 psko- 
jowam mieszkaniem w okolicy ul Pańsriej, 
Ko hanowskizgo, Zielonej lub Zybiikiewicza. 

Oferty tylko pszmne mal:ży nadsyłać 
do Sekretarjalu Spółki Akcvjnej Wida- 
wniczej, Lwów, Sena!orska 6 574k 


OLEANDER duży kwitnący sprzedam. 
Zełoszenia R. Stark, Koliątaja 1 L p. 
„ganek na brawo. 5135-3 

STARE KRYSZTAŁY, serwis na 12 0- 
sób? 72 sztuk. do sprzedania. Ujejskie- 
go 1U parter. 5725-2 


SEKRETARZYP antyczay prawdziwy, 
najstarszy  Biedermeier, przepiękny, 
okaz Śwleżo odnowiony okazyjnie do 
nabycią. Zgłoszenia Adm. „Gazety 
Foradst|" 


Podwale 3 oc 10—11. 373% 
Rozmaite K 


SOLICYTATOR, inteligent, pierwszo- 
rzęduy praktyk i teoretyk doboiógi- 
by młodemu adwckutowi na prowin- 
cii do rozwinięcia kancelarji. Rozpo- 
rządza także malym kapitałem. Wia- 
domość adwokat Feder, Sykstuska 
19. 5695-2 


ZIEMIANIN posczukuie pożyczki 500— 
20u dclarów na kilka miesięcy. Pro- 
cent wedle umowy. Zabezpieczenie 
hipoteczne wekslowe. Zgłoszenia pod 
„Przemysław Młynarski, p. r. Hatcz. 

5739 


UNIEWAŻNIAM 
wajskowy P. 


skradziony dokument 
K. U. Lwów, miasto. 


na nazwiska Mojżesz Birenield, 57830 
UNIEWAŻNIAM skradzińny dłzgument 
wolskówy w3sdany przez P. K U.; 
Lwów. Aittoni Miynarczyk, 5130 
BACZNOŚĆ cleganckie Panie! Znana 
firma J Gottlieba, Lwów pl. Strze- 
leeki 15 zawiadamia. że przyjmuje 


do przerabiania Kapelusze filcowe we 
dług najnowszych zagranicznych mo- 
deli specialista w czyszczeniu białych 
Kapeluszy. Dla przyjezdnych wyko- 
„nuje w 24 godzinach. 5728-2 


NAJWIEKSZY MAGAZYN GRAMOFO- 
NÓN oraz największy wvbór naj- 
nowszych płyt, jak: „TIiINE“, „TU- 
TENKAMEŃ", „BANANY“ etc. u firmy 


Iimmergiiteck 


TELANE wr. 


6402 


5630-2 


ZARZĄD ELEKTROWNI OKREGOWEJ 
NA SANIE. 
podaje do wiadomości, że na zasadzie 
uchwały Walnego Zgromadzenia Akcio 
nariuszów z dnia 29, grudnia 1923 roku, 
oraz na mocy postanowienia Ministrów 
Przemysłu i Handłu oraz Skarbu z dnia 
9. 'kwietnia 1924 r.. ogłoszonego w Nr. 
166 „Momitora Polskiego” z dwa 22. lip- 


ca 1924 r. przystepuje do podwyższe- 
nia kapitału zakładowego Spółki o ma- 
rek 3.000,060,000. czyli dò marck 
6.000,000,0600 droga TV-ei ems 3 mil. 
sztuk nowych akcii nominalnej wartości 
mkp. 1.000 każda na nastębujących wa- 
ruwkach: 


a) pierwszeństwo da nabvcia akcii 
nowej emisii służy właścicielem akcji 
emisji poprzednich w stosunku do iłości 
posiadanych akcř, a mianowicie 1 akcię 
nową na 1 akcję starą: 

b) cena emisvjna akcii nawei emisii 
dla dawnych  akcjonarjuszów, którzy 
wykorzystają prawo poboru określa się 
na 30 groszy za akcię; 

c) włeściciele akcii poprzedn'ch 3-ch 
emisii, życzący wvkcnać prawo poboru 
winni w terminie m'esięcznym od dnia 
ogłoszenia subskrypcii w „Manitorze 
Polskim". czyli do dnia 26. sierpnia br. 
przedłożyć posiadane akcie poprzed- 
nich  cnusji celem uwidocznienia na 
nich wykonania prawa poboru i wnła- 
cić przyradaiaca kwotę w BANKU DLA 
ELEKTRYFIKACJI, POLSKI SF. AKG 
w Warszawie, przy ul. Wiejskiej 16, 


NA RATY 


bez podnoszenia cen 


OBUWIE | SANDAŁU 


MĘSKIE, DAMSKIE, DZIECINNE — 
PRAKTYCZNE i LUKSUSOWE — ZA 
GOTÓWKĘ i NA RATY BEZ DOBI- 
JAN A PROCENTOW — FOLECA 


„Chrześcijańska Hurtownia Obuwia” 


„MERA“ 


tv 
~i 


imama ~ MATURA 


Lwów, Rynek 84. | 


a 1924, Nr. 7139 


A la Gieshiibier 


KIE A m 
dhia 30. ipc 


ma” 


Dr. Stanisław Lewicki 
i ordyzuje jak zwykie 
W RIYNICY pom „pod Tertia". 


+05 


Wpisy na nowy osdz.ał 
kursów maturycznych 
gimn. i semin. przy muje 
codziennie od 4—7-ej in- 
stylul Naukowy 
pŁODLE REFCRMEŚ 
LWÓW, PAŃSKA 14. 
Prospest do owzymania na 


sara woda stołgwa 


Dostarcza 
Zarzad Dóbr Pacyków 


poczia Stanisławów. 


Kursa mal. 
ryczne 
„PILINUSG* 


5742 Zas.ępca na Lwów 


miejscu, wzgl. za nade- Robart GREGSEL, 
stanem znaczka p czto- a R ź 
6202 wego. LWÓW; Asnyka 3. tl ss 


= neram o 


rirwszanzędne polskie 


Towarzystwo Ubezpieczeń 
operujące we wszystkich działach 


poszukuje reprezentantć 
Przemyśl, 


na Stryj, Sanok, Drohobycz, 
Brody, Złoczów, Śniatyn, Kołomyja, Horo- 
denka, 
Wysokie dochody zapewnione. 


Zawodowi mają pierwszeństwo, Zgłoszenia də Admini- 
sz | „Gazety Porai Porannej* pod szyfra „Reprezentant“. 5743 


T myńskie urządzenia * | 


ROLINDUSTRIA S. A., Lwów, Fredry 9. 


5593 


asie Fm] SECK, DRESDEN. 


aoi 


pem Pm MoCo aobre a podifko o 2 
JYSeROCE |] rawie KAPELUSZE DAMSKIE 


sz) ; dia panienek i dzieci w wielkim wyborze 
POBAKAEJ | |] ee: RUDOLFA NEUWELTA 


nadeszły 
EPA, Kazimierzowska 25, Krakowska 25, Gródscka 72. 


Jedyny w Polsce tygodnik polityczno-satyryczny na poziomie 
wielkoeuropejskim. Wszystkie ilustracje w kolorach, wyko- 
nywane przez najwybitniejszych karykaturzystów polskich. 


Stale współpracownictwo najlepszych sił literackich. 
Humor! — Satyra! — Aktualność! 


Numer pojedynczy 50 groszy, — 


Redakcja i Administracja: Lwów, Podwalz 3. 


a 


Prenumerata kwartalna © zł. 


5192 


Ceay OGŁOSZEŃ: Za wiersz 1 szpal- 
towy milimetrowy w ogłoszeniach zwy- 
ktych 10 gr.; w nadesłanem 26 gr.; po 
kronice 30 gr.; w tekście (kroniku, re- 
peri., dział ekonom. itd.) 35 gr. na piec- 


© Należytość pocztową 
© © opnłacono ryczałtem. 


Prenumerata 


wszej stronie 40 gr.; za ledao słowo w. 
drobnych ogłoszeniach 6 gr. w ruscy 
ce: kupno-sprzedaż 8 gr„ matry motat- 
ne korespondencje prywatne 10 gr. dła 
poszukujących pracy 4 tr: ledna cala 


4 oivkarni Polskiej pud zarządem -. Kieśpus.swscza we Lwowie. 


strona w ogłoszeniach ze tekstem 238 
zi. pol. 1 cała strona w części teksto- 


| graniczne o 50% drożej. Za ogłosze: 
wej 400 zł. pol, cała Strona pod nagió- | 


na w miejscu zastrzeżouem. ogloszeaid 
osobno stojąca i bez uumsru dolicza ale 
25%. Odpowisdzialności za termino- 
wy druk ogłoszeń nie przylmuje Się, 


wkiem 475 zł. poł. Ozłoszewia zamieł 
cowe o 3U% drożej, =. Ogłoszenia z% 


missięczna 4 zł, 25 gr. — Ż dostawą na miejscu iub prze- © © 
syłka pocztową 4 zł. 50 gr, — Za granica 5 zł. 50 gr. — © 


Odpowiedzialuy redaktor: MARJAN MACHALSKI 


